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Polski, katollę_l!!, bez_partyj~ dziennik aia .)r~~i.~h ((anoi; 

W~ coclztenitłe z wyjąłldem niedziel ,i.~~. 
Cst.r beg płatne dodatki tgodniowe1 

Przyjaciel Rolnika, Ognisko Domowe (dla rodzin), 
Przegląd Tygodniowy (Ilustr.) i Arkusz powieściowy. 
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Nr. 228. 

Szczerość · i konsekwencja. 
Jedna czy więcej list polskich? 

Les z n o, 1. października 1930 r. 
Onegdajsze na tern mi,ejscu wywody n·e prze­

"rzmialy bez echa. Z głosów, j.3.kie irtykut wywołał, 
Jnoże być autor jeg.:> zadowolony. Nie 0było się 
jednak bez krytyki, raczej tak zw3nej krdyki, bo 
J!ie jest nią tego, choćby dziatacza, który -nie umie 
~zytać uważnie, bez uprzedzenia; który ni wszystko 
patrzy jednostronnie i o wszystkicm mówi z zacie­
trzewieniem. 

Pa.rtyjni, ,,politycy", ,,dypfomaci" lubią często 
J)Ozować na wytrawnych, d)ś'lviidczonych, nie::>,myl­
~tych, w ten sposób, iż każdą monetę, ch)ć jej dźwięk 
l kolor jest naturalny, ale m:metę nie noszącą stem­
pla ilch partji uważają za fałszywą. Lubią nie tyle 
r,viersze, id,: czytać między wierszami; nie to, co DJ­
l'viedział autor, jeno o:, chciał powiedzieć - j.1kby 
~!y_wykili do czytania ~rgan?w ZJ.1eżnye:h i_ nied·:l­
,ężme redagowanych, ktorc nie mają odwigt szcze­
'x>ści. Jub nie potrafią stę wysł,Jwić, 

I tak biorąc „Gros" d:l rękt, mówią, ze starczym 
gry1masem złośliwości (nawet na mł:xkj twirzy) -
jednł: ,,Tak, tak, - bezpairtyjny! Wi.1domo, naj,!ep­
~zy to szyld dla podstępnej opozycji", i d)szukują się 
g,rzechów; drudzy: ,,Wiadomo, kb bezpartyjny, t-en 

~

maskowany sinator, próbujący najłatwiej d)trzeć 
o nieuświadombnych, chwiejnych", 1 bkżć szuka 

I 
dstępstwa, przeniewierzenia się hasłom i z.1sad)m. 

\\X/i ten sposób jedna i ta samL.ł rzecz, jedno i b 
samo słowiJ, zdanie, artykuł a wię<: i o:iegdajszy -
~edni uważają za opozycyjny, drudzy Zł sa.nacyj!1y. 
/ Tak bywa. Kłamstwem łatwo świat cały przeje­
Fhać - inna rzecz, że wrócić trudniej. Prawd..1, 
)natomfast kode w oczy - a jeżeli w d.1:1ym v,y­
ipadku kluje w oczy obydwóch stron, to chyba nnże 
k:lowodzić, że nie jest jed:iostronna i że piszącemu 
n~e za.brakło odwagi, b::> nie w.1hał się narazić (inni 
voJą schlebiać) ani jedrty.m, ani drugim. 

Szczerość nie -poptaca, :i.ie toruje drogi dJ za­
szczytów, wpływów ani zysków. Kto jed:iak od teg,:, 
~rszystkiego wyżej ecni !1iezalcżność, szacunek dl.a 
~amego siebie, ten się je.i !1ie wyrzeknie betz wzglę­
du na wszystki~ potępie:1ia tych, co jej się •)b.'łwllją. 
fob w nią uwierzyć nie mogą. To też wJbec "'\ewnych 
pytań, co onegdajszy :artykuł nu •Jstatecz:1i~ n.a myśli, 
kto ma się złożyć na jed:1ą listę) 1odpowi.1d.lm: wszy-
~y, wszyscy Polacy. -

Na to nastąpi jeszcze (i były juz:) :1.ł'l:jedn.3. Sz.l· 
ł>donowa odpowiedź: Rzecz niemożfiwa, przesądzo:hl. 

Dlaczego? 
Niemożliwa - bo zbyt wiele p)między posz_cze­

góJnemi stro:midwami było i jest mepJrozum1eń, 
fWailk, zbyt wiele rozdraźnic:iia. 

ifak? 'A przecież jeżeli będzie - potrzeb~, to 
jednak wszyscy ii Sokół i Strzelec, i „e:ide1:--" 1 sa­
nator sta:1ą ramie przy nmien.iu contra N1emo::>-w1. 
Dtaczego tylko w razi,e ostateczności, dliczego nie w 
życiu codzien.nem; w tej, co nieustannie pvmiędzy 
Polakiem a Niemrem się toczy walce p:>litycmej, 
gospodarczej, kulturalnej; w rej walce, której wyniki 
o ostatecznem, na p,o!u otwartem zmi.erzeniu się 0by­
dwóch sił, żywiołów - w znacznej mierzic decydują? 
Dlaczego - dzhvna, doprawdy, ~::>nsekwencj.a.. 

,;Argument", jakby była już „rzecz przesądzo­
na" - trudno uważac z.3. słuszny, przekonywujący, 
be:r..a.pelacyjny. l\'(lię<:, jakże, przesądzono z góry, zde­
'cydow.ano 1) nas bez nas, drobn.a. n1111iejswść par­
·tyj na he7 zasięgani.a opinjt z k'ót większości~­
tyjnej? .Więc jakże - tyle krytyki, potępienia biuro­
kratyzmu, a tu chce się tak trudnv probfem, tik do­
niostą srrawę załatwić w sposób kance!aryj11.y. je­
dnostronny, szabbnowy - ,,klamka, za.P.,3.dła" i Je> 
'O.iec. 

Nie. proszę Panów, Ieriej pari: razy zasta:1owić 
się nad jed:ią d"'cyzja, n"ż powziąć ją bez należyteg~ 
zast:rnowie:,·3_ Lepiej cofnąć się z łJ.twiejszej dr)g1 
i iść trudniejszą, bo :i.re łatwość d~yzj1 ale jej 
celowr.1--<\ć win:ia być miar:)dainą. Ryzyko wi~ksz-e 

.OJCZYZNĘ BUDUJ'!--Sllt 
łS~EŁNJANIEM OBOWIĄZKU!J 

Leszno, czwartek dnia 2 października 1930 r. 

ten, "ów powie - !1.i,e będzie mogła wyzyskać p:>­
myślnej sytuacji, przyjaźnych n.astroj6w, stricić może 
partja... Przyznaję, że to m:iie IN.rdzo mab wzru­
sza, że to uważ..:tm z.i małe, nikłe - wobec tmski, 
aby zyskała, aby niie straciła Patria. 

Troska ta musi być nak3zem każdego str,:>:1-
nictwa, któ,re zawsze wi:i.no być gobw~ wszystko 
poświęcić, jeżeli tak trzeba dla dobr.a •)gólnego. A 
tu w interesie ogółu, Państwa polskiegJ leży, :3-by 
Polacy wszystkie a Niemcy żadnego, n.3. P)gramczu 
w :Wielkopolsce, na P,)morzu ... niic wzięli mandatu; 
aby do urny wyborczej p)szedł każdy Polak - a 
każdy to przyzna - pójdzie, nie ZJ.w.1ha się, pójść 
mogą wszyscy, jeżeli lista będzie jedna. 

Niechęć tej, czy tamtej strony, :-iiechęć ku jednej, 
wspóJnej, od Stro:1. Nandoweg,J do B. B. \Y/. R. 
włącznie listy :-ii~ t łómaczy się żadnym poważnym 
argumentem, :-ti,e ma ze sobą ani cieniJ. konsekwencji. 
Bo jakaż to bnsekwe:1cj.3.: przceiwko Tr~v:r.1nus),d 

Nowv gabinet aushjacki. 
W 1edeń, 30. 9. (PAT.) Dziś 0 godz. 18,30 pre­

zydent republiki austrjackiej Miklas zamian'Jwal no­
wy !<abinet w składzie następującym: 

Urząd kanclerski i sprawy W'Jjsk•owe Vaug,oin. 
wiceka1I1clcrz i mrn. •')pieki spiolecznej Schmidt (były 
min. ")Światy w gabinecie ks. Seipla). sprawy zagran. 
ks. Seipel, sprawy wewnętrzne ks. Stahrenberg (przy­
wódca Heimwehry), sprawi :dllw')ŚĆ dr. Huber (czJ.o­
nek Heim,'(·chry i n')tarjusz z Salzburga), handel 
Heint, r.')lnict1X-.o Thaler, ftnanse Jucb) oświata Ctcr­
mak. 

Hakata gdańska przeciwko Gdyni. 
Gdynia, 30. D. (PAT.) Dziś przed poludi11iem 

tutejsze urzc;dy 'Jtrzymały wiele alarmujących depesz 
telcf-:>nicznych z Gdańska, don,oszących o zapadnię­
ciu się m~la 1 faJ.ochro,nu w porcie gdyńskim. P-0-
gbska ta, jak stwierdw,n,o, razszerz::i•J?,a była 11ielylko 
wśród sp'Jkcze11stwa gdaóskicgo, ale 1 między prz.cd­
slawicielam:1. t-0warzyslw żcglu~wych i maklerskkh. 

Tutejsze sfery ntiat'')dajnc dopatrują się w tern 
U')WCJ metody szkodzenia Gdyni przez czynnlki ha­
katystyczne Gda1'i.ska. 

Nieprawdopodobna prowokacja. 
Prezydoot l\fasaryk ,o „k,oryh,rzu 11 om.orskim". 
\vie de{,. (.\. 1'. E.) .,Neue Freie Presse'" ogła­

sza \v.vwiad z prezydentem Masaryktem. Oświadczył 
011, m .. in.: ,Jslnicją dziś dwa główlllc mometnty 
mebczpicc;,.cr1.stwa dh JYJl;oju Eur-o•p:v: jcdnem jest 
k')rylarz polski, drugtlcm Węgry". Zdaniem .Masa­
ryka. Niemcy rn,e zg,IJdzą siG nigdy 111a obecne ure­
guh\,'an.ia, na którei;p podslawll-e Prusy Wschud'!lie 
")dcic;te są >:>d Rzeszy. 

CA si~ tyczy Węgn.cr istnieje niebezpiieczeństw,o 
wskutek a[,;res~mej p'Jli1.yki upr3;wianej _pri:ez to 
pań5tw,<J. Rozumiem dobrze trudnosc1 \Vęguer 'I. był­
bym w k•'Jrzystnych ,okolicz.nościach g-0tów wziąć 
p')d r.ozwacrc: modyfikację istniejących granic na ich 
k-,rzvść. z'a.rum to jednak będz:ie możliwe w jakiejś 
f,ormie, musiałyby \Vf(gry zmienić swą taktykę. 

Śmierć b. posła sow;eckiego. 
Ryg a, 30. _ 9 .. ( ATE.) W _Leningradzii:: zm~ł 

były poseł sow1~ck1 w .W~szawtc Ob-:>lensktJ, ~tory 
zajmował ost.3.tm) sunow1sk1'J dyrektora słynneJ ga­
fer-ji obrazów ,.Ermitaż". Jak wiadom::>, rząd sowiecki 
sprze<lat znaczną część najcenniejszych obrazów z 
„Ermitażu" za grani.cę, ce:lem uzy:sklnia potrzebny.eh 
z.apasów walut. · 

Wyroki śmierci w Rosji. 
Ryga, 30. 9. (ATE.) Liczba wyroków śmierci, 

wydanych przez O. P. U., oraz przez sądy sowiec­
kie w przeciągu 8 miesię<:y br., wynosi 547. II.hba 
rozstrzelanych we wrześniu wynosi 100. iW'iękS.?J:,ść 
rozstrzel.mych skaza.no na śmderć za uprawianie dzia-
łalności kontrreWIJ!ucyjnej. · 

Nowa ustawa Mussoliniego. 
R z y m, 30. 9. (PAT.) ·Ag. Havasa. "Jak si~ (fowia 

duje .,P'Jpolo di Roma' mtnlster spraw zagraniczn. 
Gra:nd1 zbżył w prezydjum izby deputowanych pro­
jekt ustawy, zabraniającej czk>;nkom wł-oskiego ci~la 
dypl0matycznego 1 konsularnego wchodzenie w zwLą· 
z.In małżeńskie z ooo~aąu. obcej nar,odowoścL 
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Rok XI. 

Komu wierzyć? 
,,Karykatura wielk,ości" - ,~-sp!iowa postać", -

,,mąż ,opatrmościowy' ... 
Takie sprzecz:ne opinje zawiera krańoow,o sprz.e 

czny dwugk>s na temat os.oby i działalnośCl Koi 
fantego. Charakterystyczne te uwagi i wywody po 
dajemy w dzis. wydaniu „Ghsu' na 2-gtej str°'nic 

wspó.Jna wszystkich stro:mictw manifesl.3.-cja - a gdy 
nie o demo:1stracje ale •:> konkretną, realną chJdri 
robotę, - b oddzielnie? 

Dla.czego? Czy gest, w\:<lług Panó1w·, w·aźniejsz„ 
od czynu? Czy z:-towu „myśl nie t""·a gJdz'ny" --

1 
Iu.b, popularniej mówiąc, czy znowu „:>gi-eń sto­
mfany"? 

Nie przepowiadamy, co, jak będzi-e - jenJ co, 
jak być powinno. P)winna być dyskusja szc.zer..ł.; 
a nie półsłówka, powinna być konsekw-enc:ji a ni~ 
upór i zacietrzev;i-enj.e, które cechuje ludzi małych. 

S. Mach a Ie~· ski. 

Z Ligi Narodów. 
Dyskusje nad projektami gospndarciemi. 

Oe new a. (PAT.) Tegoroczne Zgnmadze:tlt 
Ligi weszło w ponić:dziakk w ostatnią fazę swoi:::b 
p:ac. Na posiedzeniu 2-giej kom ·sji pnwadzon) dys­
kusję, naJ rozmaitemi projektami z:nhn w działał• 
ności Ligi Narodów w dz:edz:nach g-Jspoda,czych, 
co do który-:.:h ujaw-niają iię najsi.niejsze nzbieżno­
ści polityczne i gosp)darcze interesów poszczegól-
nych państw. CiekawJ dyskusj 0 • • ·-·ąza.ła się nad 
spra-x'. konwencji hand'owej, ktćr m.a b:ć ::)\'rn::-em 
konferencji o ~)zcjmie celnym. W przed ~ri-tńsh..;•;,e 
do wyrażony<::h pesymistycznych ) J·nr i ni-echęci wi.~­
lu państw do przystąpien·a do tej bnwen-:ji fra.n• 
cuski mini:,ter handlil Flandin podkr-e.ś'"ł, iż kJnw-en­
cja ta stano\X·ić będzie ost1l:czną bnń p,z.::ci x ko bez­
ładnemu i n·euzasadnionemu podn)szeniu ceł oriz 
zaznai.:zył, iź jedynie na po~iedzeniu tej kom,·encj• 
mogłyby być podjęte n,J~ rolowania w sprawiie 
ogólnego pxozumien·a \V dziedzinie 1'))1i ył\1 celnej 

Zagraniczne echa aresztowania 
Hakatystyczna prasa berlińska podaje obszerne 

opisy rewizji w „Pobnji" i ares7'owani.1 b. pJsh 
Korfantego p:>d znamiennymi tyt11!3.n i, jak: ,.Górny 
S.ląsk przeci\1i·ko ,Warszaw:e", ,,$:ąsk przed p-rrwro• 
te:m", ,,Precz z :\Xlarszawą" ,.Jawn.3. dyh.ia u.n' itd 

14 30a katastrof kole_jowJch. 
?\l0skic\v·ska ,,Pnrn da" ()glasza przejmującą gro 

zą statystykę kataslr'if i \,-ypadków kolej0w:ch \V 
pierwszem półroczu rlJ. 

Liczba katastMf 1 \,·ypadków na kDlejach w~n'J' 
siła w Cl~u ,ostaln.ich sześciu micsi~cs 11300. 

. Scięcie 44 komunistów. 
W Wu-CzMI.g (Chiny) cbkonano egzekuc·1 ną 

-'JSkarżonyd1 o komun:zm 11-ch mlody<:h ludziJ.ch 
w wieku p:>nń.żej 20-tu lal. 

Śmierć 40 robotnic w płom;eniach. 
Tokio, 29. 9. (U.) Według d)niesi~ń z T 1g:ta~, 

wybuchł tam w fabryce tytoniu olbrzym· pJżar C.3.ł.' 
budynek uległ doszczętnemu zniszczen·u, 40 ~ob~ ·::: 
znalazło śmierć w płom ·eniach; z.iś kilkaset }~n o:b 
c~żkie obrażenia. 

178 osób rannych na meczu. 
\\I czasie burzltwej ,.rnicji m.a moczu piłki on· 'i 

w Columbjt (w stanie Ohio) zawaliła się vlbrzvnt.a 
trybuna, mieszcząca 25 tysięcy \"t'idzów, 178 osób w­
stafo przewi.eZl.onych do szp;itala z pou·odu odni<"s·,o.. 
nych ciężk'ich '9brażeń cie]esnych. Wielka U.Jść w1• 
dzów odlni.,osła lekkie uszkodzenia. ' 

Z ostatnie.i chwili 
Kara za m.Eewaj!ę. 

L e s z n"), 1. 10. W daiu dzis. ,odbyła się 
:sądzie Powiatowym , · Leszru.e rozpra ,·a "'rzecr 
mistrmwi kra\\'l.eckiemu p Fr. Kaczmarko, ·i )v{1 
trzymu.iąccg,<:> fałszywe 1 obrażające twierdzcnla. Jak 
by p. Józef Rzepka sprzedawał śuriece k<:>śc"o w\ 
~arodowemu, będąc przytem członkiem L"_g;. Kat 
li.ckiej_ Fałszywe te LW'lerdzenia rzucił ')Skarz.on. 
na wiecu, p-:>przedzającym ·-XTJ·bory do Rady _re1 
sk1eJ w Leszrue, p')w,olując się pc>nadto na b „Dziw 
nik Leszczyński" P. Kaczmarka skazan') na 100 x. 

_gr~ywn,y; i p'Jlloszenie kc>sztów sądowych. 
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Pomyślny stan zdrowia Ojca Sw. 

_ 1KAP) ~~ed ~ie.wicilu ~niarrn,i .te_legrar_n :romiW • ~ dzreci~j troski_ o jegio i~'Wli~~ Tylmiczd­po całym s_w1ec1e o_sw1a?c~cn1e ~ap1ez.1 0 3ego włas- sclm, rzeicz ma się przec1,wme. Jak dotąd .Aapież nem zdirowm. Pomewaz ciągle Jeszcze mzpowszech- czuje się dobrze a nawiet bardzo dohrze a obecni niane są pogłoski o chombj,e S)jca św. i - pr~nikają tu pielgrzymi m~gą to sami stwierdzić. O~ się tyczy one I!.a~t do prasy; - p~~yt~cznem będzie przy- przyszłości, to Papież, jak wszyscy, znajduje się w pomn_1ec iraz sz~ ~łowa Pmsa ~X, ~powiedz~·:1,e iręku Boga, i nie mógłby, znajdować się w J.epszych w ~mu 14-go _wr!esma br. ~ aud3enq~ frJ.ncusk~ rękach. 1Wola Parna Boga dzieje się dziś, jak dzi!dł,a ~w1ązku katol·duego „Ense1gnement Libre": ,,lstn11e- się wczoraj i jak będzie dziab. równ,też jutro". J-e p~głos~, że Papi-eż jest cht')ry, bardzo ci,erpiący, Jest irz.eczą oczywistą, żic ta wiadomo-ść z ust praw1,e 17m1erający, tak, że on sam prawie co<lzienlilie I samego Ojca św. wy:wołia..ła w aałym świieciie kat)-otrzymu3e ze wszystkich części świata wzruszające U- lickirrn najwyższą iradość. 

Szczegóły afery parowozowej Gdańska na szkodę Polski. Son~t \V,'.)lneg,o m. Gdańska illarzeka na ciężkJ.ie I t')')l,oże_rue go~podarcze i ,obwinia o to P,olskę, tw:i.er­dząc, ze ta me dba w (1'.)statecznej m10.rze o !interesy ek-9:n?mic~e ~V.olneg,o l\I1asta. Gdyby jednak Gdańsk mm~J baw"'ll ~tę p'.>lltyką, a szczerzej stanął na sta­nowisku WSJ?ółpracy ek,onomicznej z P,olską, wyszło­by mu t'.J ruezaw·odme na dobre. DolJiLnie świadczy 
I'.) tern ,ost~lnia afera pari0,vozowa, której szczegóły są 111astępuJącc: 

Gdańska Fabryka Par'.>\'1:-·ozów ,,\Valter Hoene" w OliW-'le, w myśl um'.>wy p,olsko-gda1i~kiej, k,orzysta z prawa prrzyw,'.)m z ~ Tiemiec pewnej i1Dści (45 too.n kwartallUic) cz~ści 1'.Jkomotyw, które posiadają patent ni:em'l.ecki i są wyrabiane wyłączni,e w Niemczech, a których prZY\''/ÓZ d'J Polski jest zabro1nr1ony. Umo­wa przewiduje wyraźn.ie pni,v,'J imp,ortu tylk,o nie­których części, me zaś całych par'.>w,ozów. Tymcza­sem, jak się ,'Jkaza1o, firma Walter Hoene sprowa­dzała od to\varzyslwa „Bo~sig" w Berlinie niclylko części' •'Jpatentowane, lecz w-ogóle wszystkie części &kład'.)we pario,'<·zów, tak, iż l'oola fabryki gdańskiej ograniczała się tylko do montowania lok,omo•tyw· nie-

mieckich, sprzedawanych następrr1Je d,'.) P,olski. W d'.)datku !)ariowo-zy te moliltowali meclrnnky sprn­w·adzam z Niemiec, ch0ć Gdańsk stale narzeka 111a wzrastające bezri0bocic. 
Nie zważając !Il.a Um'.Jwę p,olsk,0-gdańską, przy­znającą Gdańsk,'.)\Vl do użytku wew:nętrz1Uegio pewlllc k,'Jilltyingenly wyr•·Jbów llliemieckich, których wwóz do P,olski jest zakazarriy, Gdańsk sprzedawał 11ncmiec­k1e blwJ.?oływy do P.olsk1. \V,obec legio jaskrawego II:arusze:ma um'.)wy polsk,o··gdańskLej przez firmę ,o­liwską, p'.)1skłe \'dadze cc};ne zajęły sp,r.zeda:ne d,o P.'.)ls1n pw(}w,ozy, montowane przez zakłady "\VaJter H<Je!Ile. Ka mvagę za.sfuguje p,rzytem szczegół, iż je­dna z ki'Jpalń górnośląskich, która takil par,owó:.Z IIlabyła, p,rzepr'Jwadzała całą lmrespcindc-ncję rachu·n­k?~a. w~riost z be_rlii'iską f-irr·mą Borsig. Przec1wk•'.> f1rm1e \Valler Hoene wd1,oż,o,ne z,o­·~ta!,'J dochodzelllie ża pcisrecl:n1Lctwem gdańs'k'ieg,o u­rzęau dla ha[]Jdlu zagramcz,neg'.) przy ::ienade \V. l\.f. Gdanska. 

Ot'.> wymoWIIl.y dowód „Lojalności" Gdańska w st'JsUJD.ku do P,olski. 

Prześladowania Polaków w Prusach Wschodniche K:rólewiec, 30. 9. (ATE.) Przdladowani-e spo­łeczeństwa polskiego w Prusach ,WschJdnich n~e u­~taJe. Po szeregu napadów na .Warmji i Pograni­~u .przyszła obecnie kokj na ziemię Malb)rską. Bojówka niemiecka napadła na lokal polskiej szkoły 
IW Mikołajkach. w powiede sztumskim. Napastnicy !WYhitli szyby ,v szkole i w mieszkaniu nauczycida polskiego. ,Włakdelkę domu, w którym m11eśc1 się ~zkoła, tłum obrzucił kam:eniamr i obelga:ni. Napast­Jiicy wtargnę!" również do mieszkania nauczyciela 
girożąc mu pobiciem. Policja nie reagowała w nale-

żyty sposób na tę napaść. Pis:na. hakatystyczne, jak np. ,,Ostpreussische Ztg." w Nr. 254, otwarci,e piszą z aprobatą o napadach b)jówek „Hełmu sta,!owego". Wymien=one pismo pisze, iż btJjówki memieckte ,,.czy­
szczą oko.Jice p::,grani,czne z polskich świń". 

„Gazeta Q,lsztyńska" donosząc o tych njści8ch domaga się powołania komisji Ligi narodów difa zbadania tych spraw i ukarani,a w1n:1ych. Zdaniem wymienionego dzi,ennjka sądy wschodnio-prnskie 1 po!Jcja nie zasługują' na zaufani,ec 
-o-

Sprzeczne głosy o osobie i _działalności Korfantego. 
,,Karykatura w.ielka~ci" - uailii~ln,ow il/ny" 

,,wydalooy". 
Takich ,<Jkrcśleń nie waha się użvwać ,v,obec uwic;zbneg,o działacza prasa sanacyjna. Od niej T'.)ZpDczynamy dzisiejszy przegląd pTasy, który, jak słyszymy \~·yw,1Jłal wielkie zru.nteresowanie. I tak p'Jd zjadliwym tytułem .,Karykatura wicl­k•'Jści• pisze „Gazeta Polska" '(ta w Warsza\1ne) między innem1 C') następuje: 

„Areszbw·anie posła Korfanlcg,o wyw,olalo burzę In.a htmach prasy endeckiej i pism z ITTią sk0ligaoci-' dnch')w,o. Endecja wybaczyła już p. IC.O·rfain-~ ., jeg'.> odszczepieństwo i w zyslkic psikusy, jakie FJ swegc'.) czasu .,wyczynił", byle wyk,o,rzystać jeszcze jeden m'.)me-nt do walki z rządem Aarszalka Piłsuds­kiego. Kreo\nlI1D więc p. Korfantego na bolrn~ern t k;aw:,,mzowano na ś,, iętego 'Il.arodoweg,o. P. Strm'is!:i p.awet areszb\·rnnic Korfantego. dokonane na polc­;enie władz pri'Jkurat-orskich. p.odni ósl d,o goclnośó Qlymb'.)Ju, chcą<: nieudo1nie. iiliewiad,omo. który raz już z k'.)let w_ytknąć rządow1 rz~komą. nicdbał,ość o ,ziemie zach'Jdnie, roniąc łzy nad zagrożoną Rzplitą, J)'J ziennc której wyciąga s,·rn Japy Trcviramius, a jedyny jej 0brońca, rycerz bez tnv-ogi 1... skazy, w tym samym czasie idzie d·'.> B ·ze.., :a. ' ,,Dziwnem1 dngami szła Jinja życi-owa teg.:> czlo­~·ieka. Przyjaciele m'.)gą. wiele hymnów pochwalnych rlla uczczenia jcg'J zasług na.r.odowy,ch wypiisać. l\lożc im na\,·et UI''Xzysteg,-:> nastroju nic mącić :niesporny fakt, że p. W'.>jciech K•:>rf:>n~y umiał pamiętać o so­bie, 1 jak nikt w P,'.>Jsce, na tej wła&nic ,;narodowej służbie" zr'.>btł całkiem niezły interes. 1I1IlJL tracili ;majątek, życic 1 krew, on nabmiast ITTiczcg,o ;11:1e u-1tracił. jeśli :p'lminąć ,oczywiśde milczeri.icm takle d.r.o­biazg.i, jak d'.)bre' jmię Judzkie, zyskał natomiast :-wszystlw. Zaszczyty, i hoI11ory, g,odn,oś,ci i st:11nowiska brzęczącą m'.)netę i pakiety akC'yj." 
.,Za h0j,oość, szcz.o<lrą rękę i... pobłażliwość bez granic, p. K,0rfanty ,odpl.tdi: się Oj<::zyźnie czarną niewdzi~czn9ścią. O tern przy,irró,oły jego :nie lubią wsp<Jminać. P. 'trońsk1, tak drobiazQ:,o\,J w opisy­~ .. aruu przes.d.'Jśc.l sweg-0 prz\ jucie la, nie cnce pamię-1:ać ,'.) sla,,nym w-yroku S:,_(iu l\larszałkowskiego, z któreg,'J .ślepy mógt wyczytac. skqd f1: K•o~fa:riy ~rał p1eroądzc. Otwartą dla niegc'J była k1cszcn mcm~cc­k1ch .bar'Jlnów węglowych i przemysl,owych, którzy umiell być wdzięczn.i za dbabść i t1,oski p'.tna \':'Ojci.e­chowe około ich mtcresów." 
.,P'.)lityka eparatystycz;na p. Korhniccz,o na Sl¼­sku. jcg•'J o.s,Jbiste .,tra:nzakqe" ,oraz obmna wę­gbwvch i przemysło\V)Th bar,o,nów n1cmicckich za­szły t,lk dalek'J. iż v.·yrzekła go sh} nawcl. przez d1u~i c:rns w,-r )zumiala, Chr1.c ~diaóska Dcnnkrac,ia. i Tie .znrnrtwit si, tern zhvl nh i tw,orzvł .,Sfos!q'· Ci1a­decjc: i w r1:11snm ciągu rej w niej W'Jdził. h(rząc 1udno'ć przeciwko ,., -:.dz-om nz, iilcj, .sie.i:1c mena­t wiść dzietn: 1 'q i: podtrzymuj::i" ni.cmicduc prclC'n-

sje i r'.)szczena.a.'· 

I . ,,Napięin,'.)\Va:n:y- wyr,oktem, wyd~1lony z par_ tji, sl,o­JąC p'.)d zarzutamr zdrady nar,odow·ej i mcdJozwol,o­tUYCh k'.)mbinacyj, nic chciał zejść z arell'ly życia publiczneg,'), •obno-sząc swe zasiugt z przed 30 lal, za które kazał S'.)bic... .zapbc1ć i to dobrze." 
Czy, komu 1moż1na wi,crzyć? 

Z P,')Wyższeg,o artykułu -opuściliśmy parę u­rywków, które d'.)lyczą wzajemne,c:,o sLo_<;unkn p. StMńskicg-,o do r.-Kmfa.nlego, zdradzając us-i­ł,'.>wrunie ódgrze~rania ich sporu z przed (3 lal. T,'.) jest nieaklu:-lne, załatwione 1 do rzeczy nic nalfży. 
Ważniejsza, czy „G. P." mó,,·i prawdę, czy m'Jż.na jej ,,;-irrzy. P,ono kto raz - popełnił rae­ścisbść, ten nic zasługuje na wiarę, a .zdnjc sir,, że ,,Gazeta P,'.)ls~c1" wzglc;rlnic jc,i siostra s,iamska (b'.> woś.nięlc) popełniła niL:ijrclną nicścisł-ość. Ju,;; rnmej~za •'.) to. że ni;;ś::::1slą była, oo do naszego ,.Gl,".lsu', że polcmiz,o•\Vała z nim na ,,Knrjer P,o­zna11s1y ; m11icjsza, b'.> wogóle p,o·:cm.lz.o\vać n,c p'.ltrafl, - bo nic chcemy Sll.G uprzedzać. Wa,;;­llliejsza, że w twierdzein11u •'.) Korfallltym, oo do jeg'.> potępienia „G. P." przesadza, a oo cl,o wy­dalenia .s~''.) z Ch. Dem. jest w błędzie. T,'.) jedno - ale nic \Vsz>·stlw, bo •olo ,.P,o­hnia' podaje zg,ora innq .n~ż „G. P." opi,nję. 1opi1t1j~ nic chadeka, endeka. lecz b, p,osia, racl­nc~o z ramloola ~amacj1 p. dr. Wl,odzimierza Dą­bl''.)Wsk1cg,o, z któreg,o pr;acy o p,owstarniu na G. Slą.sku :przytaczamy poniżej za „P,ol,o•nią'· pa­

rę znamic:1111ych wyjąlków·. 
ip,iż,owa p,oslać, ,osobista -odw,aga, mą:i: op,alrru,oś­

dowv. 
Sł,'.)wa takie, jak ,ok1:eślc1nic K,o,rfanteg10 uży­te sq p,rzez p. Dqbl''.)\,;·skicg,o, który jafoo swf biura prezydjalncg,'.) polskiego• kom1tclu plchiscy­t'.)wcg,o w Byt,omiu zina zapewne lepiej dz18,ie p<Jwstania niż „G. P.' OLo wyJątlu z p. D. pracy: „Lud górnośląski hxzył g-iganlyc1;ny bój ,o swą \1r0Lnośt i o wysw,obodzenie się .z wiek,o,vcj niewol1i pruskiej. :Na czele tcg-,'.) Indu stanął wi,elkt jcg,o syn nieustrasmny boj,owTI,ik ,o prawa nGrodowc, ·,v,ojcicd1 ;.;:,'.)ria:nty. Kreśląc przyczynki do h1slorii trz.cci,eg,o p')wstrunrn. trzcb:1. najpforw skier,ować ,oc.zy cuic::;,o sp'.:>lcczc11stwa !Il.a tę spiż,ciwą posta<-, na tego n~­zm'.:Jrdo\,·n1I1Jcg10 dzialacz::i. narod,o,:<1cgo, kt61:y stał .su.ę mężem 0pairz1I11ościo\;.-·ym dla ludu śląsk1iego. B'Jć bez przesady m 1żna dziś p,owicd7,ieć, gdyby nic K'.)rfanlY. ;nie byk>}iy pols::1~g,o Górnego ślą,ska. .. K"lrfa,nt>' rzn°ił jn-:.C.o mlodz.;.cn,cc. pc~on zapału w lud g-ó:-n.3śln:sk' i;: 1rlk,1 rnvn wyzwoleJ1.1a 111ar.od,o­,'<.cg3 i z ,·::~ą S\,;-,~ cr:.'rt;i:-i, i !cmpcr:111H•nlcm wni,o­sl:i tą m, ~l ,-:·c:c1·:ł \~' r·:-vn. H{,}.ne pr::••.,·JVillzil k,o­],•jf' ,,~✓ p:11i,,t,;-ie l ')rz:;dkti t b )ja%~i _J:oi1',i". '.\'r•­rlrował za. i(k:il~' 11,:rr;·l,,l':,'C d,o \\'l.C:%J~'H1a, ak P'J.1.0-1,.ta\'rał ~m zawsze wierny.'' 

!fr. ~S, 
-~., 

• ,,Praca plebiscyt')W"8; była _trudi:,ą 1 piołączioną dla rues•') ~ bezust~nem rue~czp,ie~ze!łstwem żyda. Naj­bllzs~ Jeg'? wspolprac~wmtcy 1:1ueli dokładne wywi,a­dy, _ze Niemcy plainuJ4 na megio zama,ch !i.I wy:ana­czyh wys,'.)k'!!e nagr,ody. K0rfanty nie cfuŁ sl-ę zrazić trudnościmm. Os,obisl::i, ,odwagę wyk:1.zał p,odczas słytn-· !llJeg,') napadu na holel Lomnitz. P,odc.z,a,s walk staŁ 1 
w pienvszych szerc2:ach i cegłami prażył Niemców ; U~a-remn~'.),ny zaś i11apad ma hotel LiomTIJitz staJni{}-: w_ą, w akcji plebiscytmvej walne zwycięstwio. Pl()d­ruosl wiarę w zwycięstw'.> w ludzie śląskim i utrzy-' mał lllas w niem1cckiem mieście Byt'.:lmiu." ,,Po\'cstainie wywolam.e 3. maja 1921 był,o 1egio wy­łącz.nem i ,'.)s,obistem dziełem. Każdy czł,owiek ,objek­tywny, który znał ówc.zesrną sytuację przy2111a, ż~ gdyby ni•e I{,'.)rfanty, bJ 111ie bJł,olJy powstainri'a. Choć­by rnawct jakie czynm.ki l,)lrnlne ,chciały p10W1S1trunli.e ;J\~•~n~i, ~~~~r:o;n,o upadło, lub zostal10 zgtńieoiJOine 

,,Jak K•'.>rfam.1.y dzieł,o t,o pr,owad.zH i w jak tru­dnych warunkach, przedstawia t,'J 111~n,iejsza rozpraw­ka. R:"Jrfa1n:ly wl,oż.ył w l,o dzieł,o swą wiliedzę, energję r zdr,<Jw,1e. K,orfainly stał się mętem opatrzn,o-śdowym 1-:resów zach')dnich. a w p11.erwszej linji' Górin,egio Sląska. On h:vł tym lnj,owrnildem, który zadał wszechnicrn1cc:kicmu rncho'.)wi ,.Dra111g nach 0.!'ifon" ,najci~ższc rany. On stał się mścicielem 111iezlic21orn.ych krzywd_ ,x·yrządwnych lud10,vi' p,o.Jsk1emu przez rzą­dy pruskie.'' 
„Dla ,')lbrzymich zas]uQ' będzie -nazwisk,o jego na zawsz,e zapisane zł,'.>lcmi lilcrami w Prunteonie :naj­większych 1 najzaslużeószych ,'.)by-wateli Rzec.zy..­p'Jspolilcj P,oiskic,i. '· 

Lalszc gI,osy. 
,,Jak r,!)blą K,orf,1,nte~,o l,,oszustem". Polska Ag.e1n• cja Telegraficz:na p'.)dala k,ommbi.kat, jak,oby władze IIladz.orcze Banku śląskieg,o w:niiosly do prokuratury skargę przeciw h. p•')S. K,orfanlemu 1 jakoby pI"oku~ rat,'.)r_ sądu okręg. w Kalowicach tI1a Lej podstawie zanądzi1 jeg•'.) .. zal:-zynl" 1nik". Ró\v·n,oczrś11ie cyluic urzc:c1'.)w·a agc,nćja dccn.iG s~dzieg,o ślcck:zc,g,,J z 2i. bm .. który miał zarzadzić lymczas,'.)we arcszt,o,vaiiJ.iC p. I{,'.)rfant-egio, jako środek zap,obicg:1\1:rcz:,-- a to „upatrując w i,nkrymin<Jwanym Korfaintcarn c1-y.nie cechy przestępstwa. przcwidtia.neg'.) art. 591 k. k., traktującym ,'.) oszuslw'ie' (I) 

,,Na1ezy tu wyp::;,n'i.ć, ze p'.>s. ~,orfanl,v zas1ndał w Rudzie Nadzorczej Banku śląski,eg,o i hyl jej pre­zesem przed sześciu (') lal,v, 1 jeszcze w l"Jku l!'l2! za cz::.i.sów. gdy p. W!adysiaw (~rabski hvł prc-mje­rem, mandat len zl-'Jżyl. Byłoby rze 0 z::i. con:1 im.nirj zdumiewajqcą, że 'J . .-oszuslw01e'' (?'.) pr,-yp,01'111iat sc,­bie Bam.k Slqskt i pMkurat,or d0r:,iel'o p,o uplywi1· tak dlugieg,0 cz.usu! Zdum1e11,iu jcr}nc.k budzić- bld ten nic h~clz:1,e. l)'.) zdonyciic przez S31U'.lCję jnkichś po­zorów dla śledztwa jest k-01niecmr. a za cz' 1sów sana. cyJnych tak łatwe! 
.,Oburzającem nat')mia.st jest. :i.c JHsemk . .i. w.v­ch0dzą,cc w polskim jGzyku arn niemieckim r;órn_vlt& śląsku w ByL')miu, a używające na;,wy .,Kal•olik:t C')dzic;n.ncg,o' uważ..a za zgodne ze swym nnglów~ klem pi1sat': w nadzwyczaj nem wyaa,niu: „Kryminalne występki p. K,'Jrfanlcgo są narazi<i trzymaine w tajemnicy. ze wz(J']~du ,na hczq,ce się śledztw•'.), ale w najbliższvch dniach mają hyć P,0'­daine d'1 wiadionwśc1 publicz.nej". 
.,Cz'yż nir. należa;'.) raczej odczekać na uko1k·z,,n ic prze,._,,;')(lu sądm-;·cgo i ,ogloswnic wyro 1rn? Czy ni~ je.sł nil,czcmncm rzncrnn,i.c na niczem nic 'Jparlych :'.)szczcr~l\v·9 '' ( .. Gl•os Narodu";. Błąfl ps;·cll,!llo~icmy . .,P,,,lska" p,o,lc;p,La (1rcszlo­\v·n,n.ic p. K')rfonleg,o, ponieważ jest ,ono m. 1ttm. „blr,dcm-psych,'.)] ,zicz:nym" w sto-su.nim do nrns, które szainujq L-i nazwisiw ... 
,.'.\-lusim~· się •'Jsądzać - pisw - su1,ow,o. ole bez zacickl,'Jś,1 i bez \vvrządrnnia szkód duchowych. ktc'>-, rych dziś m,'.)ż.e n.Le spostrzegamy, ale ,one kiedyś rn,ape\Vn'.> p,oważnic {)b::qżą. nasz bilains narodowy. Nic p1'.)\V'~n,n,o. być żudncj_ i dla nikogo_ be7;karn,ośc1., ale przy •'.JCentc wm nulezy znwszc p.am,~tac 0 z.aslu~ _gach, a z -x1foszcza pamic:tuć ,'.) lcm, że gd:v s1ę spo­Icczeńsl\X·u l~'.Jz'i~ruszri mniejsze ,vfary - moj;e na tcm tle stracić 1 naczelną, wielką wiarc: w siebie samo, jafo'J w śl"odowisko myśl.!l i czynu". ,,Skutkiem zupc}1111c - p,isze „P,'.)}onia" ?O a.res-,i;­t'.)wainiu Korfanterno - 1Uatural.ncgo r,ozwo.111 wlcle jest jeszcze ,.._·: sp'.)lcczr1isl\'v·ic śląskiem efo-meint6w m·c li"~wiadomio:1\'Cl1 dioslatccm1lc -p'.Jd wzgl~dem narod,owy,in. H,rnkcja u łych }udzi ml'.)że sic; Z\vró::ir~ n.te tylkio przeciwko k1Gr- p,olltycz. [1emu, klóry reprcz0nluje rJ:qd, alo wprnst p,rze­Cl\Vkl'J par'istwu. Jetcll rczulta.lem ,oslal;:i,ich wypad• ków b~dz1c wzr.'.>st głosów :ruicmicckich i k1onrntnJi­styczinych przy wyb')rach, ,odp,o,vi•cdzialn1ość będ.zic dosfa,tcczinJe u.sta1,ona." 
Odp1owkdź śląska . .,Rzec.zp,osp,olJln" 1~odi11io~i, .ż.e ri'lzwiąza.1i,1c Sejmu śląskicg-,o jest odw·,olamem s1G d·o 1')p-i1nj1. 
,)','.) spolecze11slwi0 jednak - pisze - ?Ył-o jui ,9 ,opltnję sw,oj~ zapyt)'\VUJne 1 lo bardzo ll1tedawno, b'.) \V maju r b. Czyż poil!ownc wyn,ory da~l~ą odno­wiedź - zasa(1111,iczo odmicnną ,od poprzcc.iruej'! Jcd11,o jest pew1I1Jc: p,'.)wi<;kszą. ,one bardz,0 silinic l'ermc,nt wcwnętrznv w· lej dzicLn'lcy - C') wobec wzraslain­cc~'J rcwiz}om.izmu w Niemczoch jest dla n:1s bardM 11!1ep')żąclane, tcm bardZ11Je_i:_ że przez_ arcsztowa,nie przy,vódzcy p'.)1itycznegio, cwsząceg,o SIG p,opularno· s"c.i'a, w SfY..>lcczci'islW'le śł~sk1cm i p,ocl wz.~lc:dcm ,ohu: dzenia :1. P''.)dlrzyrnywan1a ruchu :na1~or1,o,'(rcgo w tc.1 clzidniJcv niczmierni-e z:1slużo,ncg,o - ,obóz piolski. 11:1 śląsk1l ·d'.Jz:rt,ajc bnrclz,o silnego ,osłnM0nia. ,1 tcm sa, mem zysku.in. na sile prądy scparalyslycz.nc. , \V tych w:irnnkach J)''.llnow1nc odwoływanie M'! (1'.) ,~pi1ni1 ,v> .. borców. śląskich w sp,rawie samr1r1.4dL1 W-"ljrwldzkieg\'), zaoslrzaj~cr svluacjG p,olily'·7Jllą w ll'j dzi,el,n,1c? - Już i t:ik do,;(- mqjięl~i p,,1d \, piy• ,.,·ern wali-i wyb l"'zrj cl0 Sejmu cer1tr:1lne~-o - slw:i• rz,1 1n'ii.l1wośc: dakkd id,1cych kompl,ikaęyj. , 1a kló• ,re c:.rb Pi:>lsbt mu.;i. p!llrzcć z ~Lil"!J'()k,oie111 ' ł 
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;Wystawa Polska „1830 
Mi~is_terstwo sp'.a\\Z zagranicznych, w pomzu:nie­

_td~ ~-m1,n1st~s~am1 spraw. w~jskowych •)raz wyz:uń 
rehg9ny,ch 1 OSWJ.oe~ll!d. publicznego, ,.)rganizuje \X' 
Ptaryzu w Iokatu 1, uzyczonym przez rząd tn,n-:uski w 
"J,eu de Paum~,, ix:-yst;wę historyczną pod nazwą 
,.1830-1920-1~30 . 1Wys,a\':a. ,uzmysło~ić ma w p!l­
ft'.'.czny sposob syntezę dzteJow Polski w •Jk:esie stu­
iliOC!a 18~0-1930, podkr-eśf?ją_c Jej bujne życie kuf­
tur.ailne 1 O:f!:riO~nc ~~ługi,. pk1c p:>łożyłi na pJ!u 
lkształtowan'..1 ~1ę imys:h _ pull tycznej I duch1 pub!L::z­
nego. w !='.t:lOp!!e; d)w'esc m~, że stulecie to nie było 
lbyrna3mmeJ okreSrm J.etarg·t 1. biernerro zn,Jszen:.1 ob­
/~:e.j prz·et!11()CY, lrcc2: dobą wieltdcj eksp

0

ansji ducha po!­
~kLego. 

1920 - 1930" w Paryzue,. Hitlerowcy i ich program. 
w okresie_ popJ\~staniowym - 1Jrga:1izacj.1 P. P. S., I !era ~o~~a~;-o; ~~is~fg~a ki~~j~/~~%:C.~~ 
rola J. Piłsudsk.iego, 1-egjony, udzi1ł Po!sk: w w1::;- ludzi zatożyło w M)nachjum „Partję roo,)tnikow ru::~ 
kiej wojni.e; ·4), rnk 1920, obro:ia ZachJdu przed ru.- mieckich". Założyci:Je nie mieli ustaloneg:> progrd• · 
watą bolszewicką (eksponaty głów:icg:) biura histo- mu, dążyli jedyn:e do wybrnięcia z „gal!matjasu'·. 
:-ycznego Oe::i. Insp. Sił Zbrojn.; 5). p,)h.ojmva prara Galimatj.as istnieje dalej, tylko partja wzrosła d, 
Polski w okresi,e 10-kcia 1920-1930 1 udział jej w 6 i pół miljona Judzi. _ 
odbudowie Eumpy. Adolf Hitler powTócił z wie!Ióej w:>jny, a jego 

.Wy,stawa z.:twie.i~ić będzie szereg ocygina..!,::iych do- i_-et_oryka zna_la1zł.l ~!10 W: Bawarji ... w r. 1920 „miat 
lmmientow, dzid sztuki., pamiąkk hrstorycz: 1ych itd ; JUZ 2000 z~o,~nmkow, w ,1921 ~- :J.6~~, y;-19_4 r~ 
jedna z sal poświęco:u będzDe p(}lskim pejsJ.żom 1 P~7;yszło do alJansu z LuC!:end:mf~ .,\_ olklsc~e Par• 
typom oraz J)J1lski,ej sztuce JudoW1e·. te1 . Ludowcy. L_uden~orfta p:xlz_1dali ~kraJne P?· J glądy antvset:11ck1e Hitlera, podzielali Jego zdan1e 

. ,xganrzację wy.stawy M. S. Z. powierzyło dw)m o czystości rasy. P:>tączenie tych d\l;·ó~h partji do-
Wystawa obejmować będzie 5 dzi1łów: 1) \v·)jna 

:f>o:ls1·~ z Ro~ją w latach 1830-31; 2) !')!.1 Po iski w 
ioi;gamzo:"anm <liet1;"?~cji europtjsk:ej, udwł P.JL:1-
lkow o n~epod.!,egt.Jsc m?-ych narodów, sztuka p }lsk.1 

m1ano\:1a:1ym przez si,ebi,c komrsarz•Jm: p. Antoniemu pro\x·adzilo dJ nieuda!-ego marszu na Berlin. zak!:>ń• 
Potockte;mu (teren paryski i zagranj,cznv), •)flZ dr. ,czonego w MJnachjum uwięzienfom Hitłera. Pom1:n 1:> • 
Trete~owi, (kren Rzp.rtej); kierowntk1e111 artystycz- to partja rozwijałJ. się i w v;yh.:>ra-c.h w maju pa.-
nym Jest prof. Woj,ci,ech Jastrzębl)lwski. Otwarde od- dło 2.000.000 głosów na listę „narndow::i-socjalistycz• 
będzie się w dniu 29 listopada bir. n-ej partji wolności". Osiągnęli wtedy 32 :mandaty, 

a.l,e już w grudniu 1924 liczba wyborców sp.adb. 
do 900.000. W. :maju 1928 roku, kiedy fo przy, 
jęto oficjalnie •)becną na.zwę, osi:ign:~b 800.000 gło-

- Choprn; 3) powstarnic Polski 1863 r. - Grottger 
- wa,lka polska z absolutyzmem - praca •)rganicz:n 

Pogróżki, obłuda i umizgi Hitlera. 
. _ Znamienna przestroga Ameryki - o ponownej okupacji Nadrenji. 

W p1o:rkach faszyzmu. I3crli,n 1Un · \ p • ., 'd d ·' · d · · ' ··ta ,nar.'.)dowych .~o-ei.1li.sl6w 11 tl .. ' .J,~.; • rzj \, o - ?JSCla narn owych soc3ahstow do władzy, pot>oczą , ... d , i~[, .. ,, : 
1 

. : .c1._ udz 1c 111 tt!uzszeg0 s1G gk)\vy p,o piasku, zapytuje z ir,o,nją, jaka będzie l\\:.YWW u f'rzcc ""· ,v,c_ic ,'.)wt dzH.:,nmL..a w:oskicgo „Ga- d0kkd11a liczba tych g·łów is1t1:1, de~ I,op,ol,o. Jllllc1· p,owicdzial: , .. ·icmc,, z.n,1 ·- • - ~ . · • 
duJ:J,_ s1~ •'.lbccruc l~ pI'ogu dwóch alternatv,,·: k5- ,,:\ew· ~'.)rl~ Heral1 Tr1b~ne'• nazywa ·Hitlera m~-
)llUllllzm,. alb~ z~aqo,nal~zowanic p:u'ist\•;·a. :.'Iy iako fym Austr3ak1em, ktory uslłuje ,0degr~ć rolę e0J1-1!1a1'10d,ow1_ S?CJ?l1Sc1 podztwiamy was fasz\'stów.' Dzie- tyczną. Jest_ ;zeczą lrudaą efo uwierzema, aby mfala kl:: wni~zeJ 1dc1 ,rain'.)wa,nia dojrzcliścw ct"o wiclk:eg-0 mu przypasc ri0la drugieg•e> R,obesp'ten-e·a. 
~i~!c;:~ne[~lli1n~t~~ffi;asz~ di:oga 1)1'0\'. aciz1_ do te2-_o _ Pism'.) _podkreśl~, ż~ w razie naruszenia z,obowią-ś . fi t . . . . t <>k. dązcru~~ n:i~zc1:11 JC'St doJ- zan platmczych N1-emtec nastąpi: illiezwł,0czne po-lC~~11 ° ~1a~ii_:!ellll.a a ~eg,o pansLwa, płuc w; w tej 1KJ\,·nc •obsadzenie trzech ziem nadreńskich. 

Czerw,o~y tub czarny in~p2,rjalizm. Berlin. (PAT.) .... Wędka na ~łoc~y. ,:'''iedeń, (PAT) DzI-cnniki F:rasa p'.)dOJe w slrcszczcmu :i.rtvkuł Hitler" ,:wlo- do„oszą z Rzymu .. ,Oazeda de[ P 1'.)pol1) zamtcszcz.1 
szornych w clzicnmkac:h amerykai'isl:idl. nal;ż:i~~·ch :·oz.:-no\';·ę _ z . I-Iitlerem, który w lnwstji p,)tudniowegi) 
.t0 !<'011.cDmu H~arsta. W artykule lym Hitler· pod- Tyrolu os1X·1adczył oJ następuj,e: ,,St.1łem u wsze :ia 
kresla,_ że •')SŁ:l.Ln1c wybory do Rc-1chs~agu były syona- st.1no\x·isku, że losy połudr:i. tvrotczyków leżą nam. 
łem ,0strzcga\yczym p,od adresem mo,carsl\x· .. ·ie~::-\· n.:t :;e,cu :iie mnif!j jak losy Niemców pod p.3.!1·JW.3.· 
al~Iw~<l~vrn.FJ, ;zupn.l~ w:1ność, alb~ też stn.ną SLG nie.n pc,!skiem, jugosbwia.ń~ki<m, czechosł,Jwackie,;n i 
i~aufaru; d~c~~\'~cuh. c:/s,ro_ ruh• ct~1:~e~ln stracił, wi~r~ be!gijsk:c:m. Przyjaźń tak \X i2lk:,::go na.rodu, j,1k Wb-., = owyc s~ 01"h p1·zvwodco·:v 1 • • , , • d 1 T , } d Nw'.)dowi s.ociali.śn żad:iją rewizf t aJ-t~. . . ·1· c,1y nie moze oyc Je :ia,{ m,ącona przez yr,). potu -skieĘO i _pla1rnu Y·?H11:gci, ZWl'otu l~·~ryfar~:l~o~~ri~~; r.io_wy. BeZ'xrątpi_eniJ. b,ędą n:,emieccy pod?a.ni_ Wbch 
~ _c:~irn1?c1_a ,oskarzcnia ~icmLec O ,vy\,;•ol~ 1 ·e woj;y !\1?'-J tra_kto~:1~n1 przez :'Vł,o.chy ~aprzypbnne z 
s:171':"~'.)WCJ. Hitler zapowiada dalej że narodowi so- . 1e::ncam·. n1z przez .\X/10chy, ktoreby były tylko 
~Jal~s.01. 1'1'.)zp,oczną w _najbliższym c~asic mas.o . ą kam- nas,:ym sąsiadem". 
1pam..1ę. W poszczegolnych minsb,ch Rzc.-zy zwoła- c · · · I mych ~o.stanic w <'.'iągu lllajhliższe,,,o cz~su 70 000 hec _b_yc p,rezyde.ntem. rze_v;~ 01em• .z Berlin.a iZgr,0madzeń publicznych. Najpóź -~- . - . · ,1_ d'.:mo~są, 1z podobno frakCJa naCjonal-s,~cJallstvczna /łf.)ra rioku Hitler ,oczcku'c r , ; ~m-~J w ,~1 g~ .. r,? z;;l:'.)s1 za:az po zw.•,obmu parlar;1en~u wmosek, dom.a­r;r&w do Reichstagu kl&rc ozp.;~?-t,l Il?\"'~j eh ~} D-?· gaJący SHJ p,rzy2:c1an1a Ad'.)lfO\Vl Httlcró,vi obywatel­
!ktom zupełne zw ci ;tw .. ) 

1 
pr~, _llii?są_ Je00 . s~r:mni- stwa niem1e_~kieg,'.). Hitl~1· ,otrzy~a.ć ma prz_ynależ!ll,ość ijów w dr,')uzc 1Kr-<>1nc· b ~m,o~l;wiq im_ obd'~cie rzą- d'.J TurYll!;Jl w którc.1 rządzt Jego no,ukomendny 

, , .• ,, • ,c. .• J; cz UCLe,~ant!l 51'? .) puc7:u. min. Fr1ck. Z_c._twierdzeni'2 ,')bywatel.st\va przez par-- .. ~dr,Hcz1<:cka. przy Jazin. L'.)ndJ nska gazeta .. Daily lament nastą pic ma przv p,'.)parciu Hugenberga par­ffa.il R~iasza \iywiad z Hitlerem, w Którym dzię- tj1 '<'.)spodarczej 1 komUJ11istów którym przyr'ze~zono 
tUJe. ,.:? 1cdrmder,owi za por,n_rcw 1, of1aruie .\n,e-_lji za ~'.) poparcie wntosku ,o am~estję dla przestepców przy.iazn •'.) iio _zo,nych • 1crn1er, !dorn w l\Th nic· p'.)htvcwych . · 

ipcWl!l~:h czasach lll,'.)Że być dla Anglj1 r~nna. · 
K1J ma dwa końce. Lnndyn, 27_ D. (:\TE Dono- p,'.) uzyskani.u obywatelstwa ni,einieckieg-,o zamie-·szą z. N0:-vcg? Jorku, że przcmówicn,ic Hitler-a w rza. Hitler z~bs1ć swą kandydalurę pny najbl1ższycb 

'PflOCe~10 ltp~k1m \l:yw,olał,o żywe oddźwir:;ki w miej- ,. y!)'.)rach prezydenta Rzeszy. D3monslracyjna kan-'liOOWCJ prasie. dydatura Hitlera na stanow1sk,0 prezydenta Rzeszy 
N J mem!echej ma shv·ierdzić, jak wielk1, pl''>Cent na.-" ew ,ork \V,orld'' sh'icrdza, że zw,,cirstw:l WY- 1 ::idu mem1eckieg-0 wypo\x.-ie się za radykalną zmiana_ bor~f 0 ud?rzy!• 0 BitlcL;0':71 do głowy. ,,New· Jork Ti- , u~ll;·•')ju państwa i dotychczas,oweg,o kursu rniemicc-,,n.es 111aw1ąZUJąC do •osw1adczcnia Hitlera, że w raztc kteJ p'.:llitYki zagrnnicznej. 

Lekarz Ob 
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XV. 

eh 

Klaudjusz l\1arteau, l)'.) zwiedzm1:iu brze„ów Se­
J,.wwny i warsztatów żeglug1., p'.:l1,e>bil potrzebne sobie 
~kupy, za wcale umiark,'.Jwanc ceny. Nabył ładne 
~zołei1ko, kajak, jachcik 1 dużq łódkę spacero ą. Był 
rzachwyo'.)ny. Czul, że żyje, że ,odml,odniał p.zynaj­
JU!lliej o jakie lat dzicsic:ć. Oczckiwat J5 czerwca, 
Jakio poc1..ątku sez.o,nu pol-0wu. Laurent i exma,itck 
~gadzai: iSiQ u10jwy})'.)r-ni,cj i p\·c:dko st:ili siQ 11rn.jl(?p-
1>,;ym1 przyjae1ółmi "" ~::-lit cie. Pewne~'.) wczesnego 
p'.Jra1nlrn Laurent z:ic;lukał do nicg,o do drz•,:ri. 

. - }I.')! ho! pa,n już na n,ogach - odcZ'lrnł ·ię 
lnaJlck. 

- Chcialcm CLG pros.i1.:, abyś mi dor)omógi tr.ochc:. 
- Z całC'go Serca panie. ' . 

, - P,odjcmv majpicrw c·>koh;,kk, a za pół godz.i.ny 
!Wy.ruszymy. 

- Gd1..icż, pr'.)szę p:ima? 
- D'.) P nryża. 
- D'.:l Paryża! A cóż hc:dzicmy '.!'Obić w P~•żu1 
- Przr!pl'')Wadznnv sic:, mój bracie. 

. - A L'.) m1 słG podoba, a kogo bc:.dziemy przc-
r,MwMlzać, za p1·zcpr-oszcnicm pa,na, pa.inie Laurent 
I , . - Pan Fabrycjusz wymów1ł bkal przy uli .Y 
Clichy, a mme \~dał ~'.)zkaz, abym zabrał wsz~·stk_e 
fiego_ graty, poś;::1"1. gard nobę, br-0ń fu prz,e\':'10U Ją 
łula1. 
✓, Zjedli ~rntadan.ic i udali i~ p~eszo d,o ·tol cy. 
":tr,')chę po dzicW'ląlcj przybyli na ulicę Clichy i we­
szli d') 1:artcf'owcg,o 1_m.cs7:kan:ia, jakie czytelnicy~ 
Już . zna,1ą. Otw,orzyli! 111a.1~1-w. t◊kna, polem obeJ· 
rzeli: wszystko, oo by1.J do zapakowarnria :i. udali: siQ 

z.a kup:.1cm pak, w które mieli .zapak'.)wać graty pa.na 
f abrycjusz:a, jak się wyrażał Laurc,nł. Gdy p')\Vrócili 
ze spra.:vun.kiem, Laurent wypiróż:nił wszystkie szu­
flady a Klaudjusz 1>:ipak,ował to wszystko bardzo 
zręcz.n.ie 1 p'.:lr.ządni_e. Wszystk,o już był,o prawie go­
bwe. P-0zJstawała Jeszcze jedna tylko paka, pn,ezna­
cz,'.)na na br.oń. pałasze, stp::dy daw111e i terażniejsze. 

- Zajmij się ,')stalnią skrzynią - rzekł Laurent 
d? I'laucljusw., a ja pójdę p,o wóz tym.:za.sem. 

Eks-marynarz zajął się b1,'.'.lmą. Zdejmował ze 
ściany p'.'.l jednej, star8!t111J1e •Ob\vijał płótnem i układał 
w skrzyru. Pak'.'.lwamc zdawal,o siG już sk,ol'i.czo,ue. 
• _a ściaiJJle widać był,, same _już tylko g-Xl'oidzi~. Klau­
dJusz chrfał Slę przck,'.),nać, że niclcg,o :nic za;J,omniel,i, 
sp::ijrzał ;na komi.nek, ;na wszystkw sprzęty i powtór­
nie zacząt p,-y,egb_dać szuflady.' \Vysunqwszy jedni;'. 
z ninh z ma.leg•? bmreczka znalazł rewol,:,:rr, p0m.ic;­
dzy zużytcm1 n:ka\x,!l.czkami. \Vziął gł'.), żeby razem 
z. inną br'lnu>_ d? ~krzyn.i zapakować. W. chwili. 
kiedy m ał go ow1a.ąc starym fularem, co,ś się oder-

ab ! z głucln·m br!ękicm upadł,o 111a po-cHogę. Eks­
ma.ry.narz chylił się 1 p'.)dni(..sl mała, bfaszkę srcbmą 
,.,. :elk'.)śCl dzic<;i~ci:u s,ous z wyrżni1Jym na ni.ej her-

, hem. Bln zkn. h przylwicrdz,'.),na dwiema maleńkicmi 
slabwcmJ: :śrubk:imt, -Oderwała sie ,od kolbv rewol­
--x:cru. Klaudjusz Sp'.)jrzat na wolbę. Ownlnc wyżho­
b1cnn.e w drzewił' wskazywał,') miejsce, gdzie była u­
m1eszC'z'.>na blaszka. 

- Srubka iilic dobrze trzymała - mruk!Uął Klau­
dJ_usz . !art.eau - a w wilgi')Cl wszystkio się ()dkkil,o ... 
• ie m'.)ja to \l:~na ... Zresztą łatwo to naprawić ... 

\Vbżył śrubki do_ dziurek, _ale ma.chinalinic spoj­
r_za.łi in.a blaszkę. ZnaJdowaly Sł~ 111a. lllll!e.i duże dwie 
litery f. I;. Zobaczywszy te litery, KlaudjU,,t:;7,: p,.:,­
:r:uszył się żyw'.), zaklął po ctchu i' ze zm.i{'ln.ii01ną twa­
~ p:>loiył :rewolwer ina stole, z kieszem zaś wy­
~ o1brzymlą pnrtmC>nctkę. Otworzył ją, przeszu­
kaF' w ·jcdnej z przegródek, która zawierała przeróż.nc 

sami 12 mandatów. 
Jednym z wybitnych przywódców partji jest P<' 

Hitlerze dr. Oóbbeis, dziennikarz. Dalsze,..,..! fi!21.r2.mi 
są: Gregor StrJ.ss-er, chemik, hrabia Reventlow, eme• 
rytowainy przed wojną ofi.cer marynarki, bpitan Gó· 
ring, generał Rittoer von Epp, przy x·ćdc:i korpusów 
ochotniczych w burzliY.: ych czasach 1919 r_ 

Usta narado\, eh sxj.'llstów, mJ.jąc_·ch zasiadać 
w przyszh·m l eichsi:.agu składa s:ę przew-1żnie 2 
byłych oficer6,··, dziennikarzy, prawników i dobm• 
mieszczaf1stwa. Rol:dników j-est nledv:ie kilku. Je, 
dyną praktyczną prćbą rz~dów Hit!erowsl·;ch była 
działalność ministra Fricka w Turyngji, który :z,e 
wzg!ędu na rasową czystość, wyt.:>czył wojnę j.3.ZZ1• 
wi i murzyńskiej muzyce wcgć!~, a s ar.ał się do 
mod!itwy szkofn,ej wpiD:iwadzić hasto hitl-en1wslóe: 
,,Ni.::m,cy, zbu<lźdre się". 

Podporą partii są t. .zw. •J-ddz"ały szturmowe. 
Zo:-:;-anizowane w,Jjsko\V''.). mają pięciu głównych do­
wćdców i t1J.j\--:·yższe dm:.r.'.:dztwo z lrn"3tcrą w !\b­
nachju:n. Dm-·ć<lztwa są wszystkie w :ęk.3.-c.h byłych 
oficerów. l'vi. ędzy wysokk:n1 ~za.rżami są tacy, któ­
rych nazwiska z11a.ne są z procesów o ::n:>rdy po­
lityczne. 

• Tie w:2.do::no jeszcze d)kJ-adnie czego właściw1e 
oprócz slcrc1jnego nacj:>ru!izmu, domagają się „1 Ta. 
zi". Pe-w nem jest, że chcą władzy. Jak jej użyj~ 
ci ktćrzy mają na usta,ch ciągłe obelgi db. repu­
bliki demokr2tycznej - ni,e wiadom). Wi progr.am1e 
Hitlera znajduje s;ę 25 tez, mianowicie: ,,żą:hmy 
połączenia wszystkkh Nierri.ców w \Violk:em pańslwi.e 
niemi,eckiem; żądamy równouprawnienia d-1 1 "ietllleC 
i zniesienia wszystki,ch traktatów pokojowych: żąd1T.y 
ziemi (kolonij) dla. wyżywi,enia ludn)śd i dl.a os~.ed­
l,enia nadl:i::zbowej ludncści; ty!b rada.cy mog,t być 
obywatelami ... żyd nie moż~ być r,)dakiem ... pubtkz-
11,e urzędy m0.j;i być w rękach obywateli; ża:h.my 
zniesienia do:ho<l&w lkhwiarsk-ich, zupe~j b•nf!s.­
katy zysków wojennych, nacjonalizacji trustów, u­
działu w zyskach wielkich przedsiębiorstw ... um:asto. 
wienia \·de-lk'~h magazy11ów i wydziierżaw1eni1 ich 
drobnvm kun,com". 

Dl.a uspokojenia niektćrych z:nlc:n.ników rft­
lera, wlaścic·,e'i ziemskich, dodaną j 0 st uwaga: "par-

ł tja uznaje własność prywJ.tną, a s;'.rn·estr rri.a objąć 
żydowskie spćłki, upirawiające sp 0:..ulację zie-!1 ą"~ 

dMhiazg,. i \'l:'yjął drugą blaszkę srebrną, zupel:n.i.e 
p'Jdob~ du cierwszej, tak samo z dwoma rjTZ.Jll.-ę­
temi !Herami F. L. Klaudjusz p,'.)rów.nał jednę i 
drugą. Zupeł:nie byb do siebie podonne. 

- IM pioruna! - wykrzyknął pra-iw-:e głośne> -
czyż t:> możebne? ... Te dwie blaszk'I. tak są de> siebie 
p'.)<l-obne, ,iak dwie krople w,ody, a ja jednę zm.alazlem 
p'.)d śnie~iem w malem cwlenku, którego użył :mor­
derca tej n:xy, kiedy pan Fryderyk -·adl prZE:SZJiY 
kulam1. C'.) to ma znaczyć? 

P,,:,;-ożył blaszki jednę pny drugiej i zno~'ll im 
się przyrntrywał b-., chciał jeszcze w:;_lp:i.ć. Ale jakże 
tu wątptć. kiedy prawda niezbita jest przed o:::za.mi? 

- I·. L. - mówił dalej, •0c1erając r~ka em cz.o.ło 
zre>szone zimnym potem. - Nie ma co mów·ić. to 
znaczy Fahrycjusz Lcc!fre'. Wię-c ja dobrz.e odza­
dł-em i przeczucia m')jc wcale mn:ie nie myliły ... Był 
drug,. 111'.>rderca!... N'~e, nic drugi .. jooen tylkv ..• 
tffil d'.) którea,o należała br,oń z.naleziona na ID1ejseu: 
zbl"0dm, a ()d której odleci.al w cwlnie herb, po­
dobnv do tcg;o... Pa:n Fabrycjusz Leclere! _ Tie ma 
:vątpliw,::iści.... to zanadto bi.\c w -0ay. To zecleż 
.ieg,'.) cyfra! Fabrycjusz Leclćrc. siostrzemcc bo~acz.a, 
bankiera. mąż przyszły m'.)fo :-,.an.ny Pauh Balfu.s .... 
D,'.)pira\X·dy .... to krew śc-i;n.,a s1ę w żyłach: .•. _ Tiew.inny 
zapłacił za !l'!Jiieg,-,!... Gd)bym bv. wrę(;zył tę blaszkę 
są<l„w1 1 p,o,vie ział, 00 widzi.alem, bvlbym może ,oc.a­
m ~ewinne_g".)! ..• Do wszystkich p,Loru:nów, ro ja 
zrobiłem? 

l Klaudjusz Marteau chwycił się za gbwę · pię­
ścią uderzył s:i.ę w czaszkę z rnpaczy. "!ł tej chwili 
p'.>Słyszał w sąsiedmm. pokoju gł-0s Laurenta. \ rst.ai 
natychmiast, ukrył jak mógł sw,'):e wrażenie, blasz­
kę herh..,wa. wsunął d? '-''l.€lk1ej p rtnwnetki a re­
w0lwer wrl..t' ~u do skrzynlt. Laurent wszedł :; w;;,ź. 
nką. 

Sk0ńcwne? - zapytał Klavdjus,za. 
~Ciąg dalszy nastąpi. 



Z POGRANICZ li 
KRONIKA. 

Czwartek, dnia 2-g;'.) października 1930 r. 
Anblów Stróiów 

Wschód słońca g,odz. 5.37. Za-chód gcKlz. 17.16. W,schód księż. g,'Jdz. 16.26. Zachód godz. 0.00. 'Shu pogody według spostneień Stacji Meteorologicznej San­domiersko-Wielkopolskiej Hodowli Nasion w Antooinach Srod3, dnia 1. lC. godzina 7 rano: Temueratura powietrza ~ 9.ti, wiatr p Jln. zachodni o orędk. 3 m/s C3łk, za hw. ciśnienie airno,feryczne 'i 51,5 wilgotność 9 >%, W ubie2lei dobie temperatura najwyższa + 13,3 najniższa + 11.7. Ilość opadu 32,5 mm. 

-<>-

LESZNO„ 
1) Kafonclarzyk terminowy (zebran. zbiórek itd.) . 'Dz.i.ś (1. 10.) Zw. P•'.>d-oficerów Rez. Kobo Leszn,o: Zaprasza. niniejszem wszystkich k'Jlegów na .ze­branie miesięczne, które się •'J-dbędzie o godz. 8,30 w hkalu zebrań u p. Wolniewicza. Na po­rządku •'.>brad rozdanie dyplomów, sprawa ma-111ewrów, zabawy itd. Punktualne przybycie 0-b'Jwiązkowe. Zarząd. Chór K'Jścielny: lekcja din. chóru m1eszane­g,'.) o godz. 8 w Domu Kat. O giremjalne przy-bycie uprasza Dyrygent. St'.)w . .M!odz. Polskiej: ,o godz. 8 wiecz. ćwl­czenia w wicz.11.1 Miejskiej. O lkzne przybycie pr'.>st N acze1nik. Arcybracl\"v,'.) Straży Ifon. N. S. P. J.: ,o g,odz. 6,30 lekcja śpiewu w Domu Kat,olick~m. O liczny udział pr,'.).sl Zarząd. .Jutra (2. 10„ K•ol-o śpiewu „Chopin." lekcja śp11.ewu chóru mieszancg,') o godz. 8-mej w StrzeLnicy. Komplet konieczny. Dyrygeillt. K•'.>ł·o śpiewu „Dembiński": •o godz. 8-mej wiecz. lekcja śpiewu chóru m7eszaneg,'J w Ho­telu Dw,:>r00wym. O liczne i punkt. przy-bycie p.[".)Sl • Dyryient. St'Jw. 11ł. P,olek: ,o godz. 8-mej zbiorka III. .zastępu w D'Jmu Kat'.>lickim. O llczne przy-bycie druhen pnsi Zastęp10'.n. 

1) Ze sądu• Kienwnich-.;·o P_r,okuratury Sądu ,ok.rę­g:,')wego w Lesznie, po mianowain'Lu p. prokurat-o_ra Dr. Lauterera prezesem Sądu ,9kręg,oweg,o w Grue­źn1e, ,9bjął z dniem 1. 10. 1930 r. p. \x·icep,rookura­t'Jr Pio-tr ~fosiądz. 

1, Ko.ucert na rzecz Oeiemruałeg,o ż,onnaerza. Dnia '7 października (wi'Jrek) ·o godz. 8 w.ieczorem w Ka­wiaI'Il!1 Centralnej w Lesznie odbędzie się koncert dwóch "Jrkiestr; wojskowa pod osobistą batutą p. p:>r. Dzidka. Czysty zysk przezm.acza s11.ę na rzecz ,.Ocieml1Jlałego ż,ołnierza'·. Spodziewać się należy, iż znana orkiestra 17 pułku ułrunów przy tern jazzband orkiestry cywri1nej zgromadzi mnóstwo milóśmików muzyki, którzy łącząc przyjemne z p!'.)żytecznem, \}rzysp'.)rzą dochodu na tak w.zruosły cel 
1) Wybory do Sejmu 1 Seinalu. Obowiązkiem każdeg,'.) obywatela P.olaka je~t przejrz~ni~ h~t wy­b'.)rczych, wył,oż,o,nych do dnra 10 pazdzLe1;rnka w sali p'.)s1edzeń R<1dy Miejskiej. Listy ptrzeglądać mo­tna w g,'.)dzinach ,od 2-giej do 8-mej wieczrem. 
I) Polski Czeirwony Krzyż w Le:sLnie. Miesięczne ~ebranie Po-Isk. Czerw. Krzyża odbędzi,e się w czWl:lr­tek, dn. 2. paźdz1ernika o godz. 8-mej wiecz. w Hotelu Polskim. ~obec Ecznr➔ch s_pt'.aw przybycie wszystkich koniiecz:ne. 

1) W clZiesiątą ro·cm'ief!• WcioraJ 1odby1io s1ę w ratuszu zebram.ie na którem p'.)Sta;I1Jowi:o,no urządzić w s,'.)botę 18 paździe:r:nika b. r. obchód 10-leoi:a nozej mu. Pr'J9Tam urooczystoś,cr podamy póź,n;iej. Do K,o­mietetu ,~eszli pp.: II. burm.. Sobk•vwlak, ref. wiojew. Zamirski, s-2:n. radc_a m. Góreck1, dyr. Retzlaff, prl')f. Szpunar, pmf. Lub1erski, rektvr Rychlewsk:i., er. Jór­ga, kapt. P.-::ruszczyński, por. Olszewski, por. DZ11-dck red. :'.\Iaj2wski. 

1 Plrnarne z~bramie Stowarzy,szemia Urz~dlnllków Paii;tW•'.)wych, Samorządowych l! Komwnalinych od­będzie się w czwartek dmia 2. paźd:zierrii.ka b. r. o godz. 20-tej w Hotelu P,ols.k~. P,m·ząd~k obrad:_ o­bejmuje referat !llauk'JW'O -0sw1abowy:. O liCZDYi ~dZlał ~l•'Jonków pr,osi 
-o­

LASOCICE. 
e) Przyspil)s:obieinie W,ojskoWe Ua.sodc-e-Przyny­·sie-..v,o urządza w dni.u 5 październlika b. r. strzela­me z wiatrówek ,o kaczkl :il ,o rÓŻllle :iJD.'DJe rzeczy. Szan'.)wną publiczność zaprasza się do udziału w strzelaniu jak najuprzejmiej. Początek IO. godz. 2 \J''Jpoludniu. Konutet. 

B EL Ę CI N STAR Y. 
bn-sy) Założenie s. lU. P. p-biegła., 111iedziela, 28 września była dniem dla naszeJ WIJ'JSkr ~ardl!o wo­czystym t pamięt~ym. gdyż ~~w'LązaL'J ~1~ tu „Sto­warzvsze:nie M~'.)dz1eży P,olsk:leJ . O giodzm,1e 4 pop,oł. przybył cb szk-oły ks. pr-ob. Stamkie~cz_ z Siemowa 1 ,oraainizator te<110 zebrain.1a p. Mazurktew'lcz z P,ozna­ttia. 0 Salę szk,')]~ą wype1niła mJ,odzliież. Zebranie . ,o-~ worzył ks. Sfankiewicz 1 zachęcał g,orąco mł•odzLe_z ab:" wstąpiła w szeregi S._ M. P .. Referat ,~rga!J.1,1.zacyJ­:rr ,~·vcrl0sił n. .\lazurk1c,;1cz. Następme przystr­p.: __ ,., ~ i.!o w_yt _·c1 zarządu. w którego .skład weszli _ nastc;puj:\CY drn!tJ ;i,ie: p~·cz s, Hubert_ P.oczątek (na(l­czyciel \ sekretarz Stanisław J ~<l.rzeJczak, skarbnik c.e.sla~ Ottr>, na~zelnik \Valenty Skorubski. 

BOJANOWO. 
bo) ćwiczflnia Ochiow11'-'zej Służy P,!Jiarmej ,od­będą się w czwartek, diniia 2-g;'.) b. m. o g,odz. 7-mej wieCZł'Jrem. N a,czdnik. 

KROTOSZYN. 
k!n.) Ztośliw;a niewlrn.sta. lfodowca srebr11ych li­sów Władysław Kasperskr w Bilj!l. w pow. krofo­szyńskim p'J1niiós1 dotkl!l.wą szfoodę z p10\v,odu zatrucia 5 srebrnych lisów. P,'.)dejrzenie p,a:dl,o na ż,onę Kas­persklego, która 111a kilka dilJI. p.rzea. wypadkiem ,o­puściła d'Jm ,odgrażając się, że wszystln,ch p,otruje. Kasperski' po ,oddaleinJiu slLę ż,ony skonstalował, farne dtrv.nody zemsty, a mian,owidle podęcie najlepszych ubrań f' płaszczy w szafie. Wobec wyp1owi1.edz1anych przez z.'.>n.ę p,ogr"óżelr wskazuje się na nią jak,o na sprawcę z.n:szczenia 11. wytrucia warL9śc.i!owych Li.­sów. 

Pop11erając wytwórcziDść kraj•Dwą, budujesz nie­zaleimość 1 p,otęg~ g,osp,9darczą i p,omycmą P,oisk1! 

WIELKOPOLSKA. 
w) Śf!o-tla.. (P 1oslrzrt~1nic p1odczas In.·1uJzICży ,ow:ocu) \V Ja1JJ'JWle w pow. średzkim p,o,strzele:ni z,oslali pod­czas kradzieży ow,ocu w ,og-r,odzi:e Antoniego Gry;ny bracia 21-lel:ll!i Michał i 23-le~ni Sta,n1slaw .Mazur­k,')wie z Dęb1icza. Gryńia napo'lkał ich poaczas kra­dzkży jabłek śk1er,0wal d,J ;nich fuzję. Pmariiio­n.ych ,'J-dstawi,oin,o c1o szpitala w .śr-odz,ic, raJ11y Sta­msława ?llazurka były jednak tak dężkie, że zmarł już w dr:,,dze. 

w·) G1111emo. (Pi!)żar,) Od niedopałka pa.pie1)osa wybuchł p'.)żar w zagroc!zic g,o,sr10-darza p. P'liolra. Szlimamowskiegio. P,ożar stra\vił dwa chlewy, dwie szp'Jy, stodo-lę n:1pelni,o:ną żni·wam, m:1szyny rolnicze, dwie _[)'.)wózki i: irune ppcdm1oty r,oln~czc, wadośc1 razem 50.000 zł. 

POMORZE.. 
p·) TorQń. (Tragiczl11y 7głon urz,ćl:nika foolejoweg',0}• Onegdajszej n'J-cy z p,rzcjc;'.dżaj[(ceg,o nrzcz stacjG 1\Ii­jainki obok Kutna pociągu pospi"sLncgo ,oddany z,o­stał tajemniczy slrza'i, klóry zrani! <lyżurneg,'.) ruc'hu Ant'Jnieg,o Mo-rawskiego w brzuch. :'.\Iorawski zmarł w kilka g,'.)dz:lll później w szpitalu. Pon1eważ do p,o­ciągu przylącwne były d·,;;a wagony ze strzckam1 wracającymi z l1r>'Jczys~ośc1 Lonu'iskich do \Varszawy, żaindarmerja przepro'.>wadzila na nucjscu rLochodzcnia, jednak żaden z karabi!nów .zmajclujricych s,1Q w rę­kach strzelców atie wykazywał śladów po strzale. D'Jtychczas zagadk•owa śmierć !llorawsk1cgo okryła jest tajemnicą. - Wrę-:.'7„ sc.nsa,cyjne szczegóły te@'J zajścia p'Jdaje ,,Gk>•s NarDdu" w Krak,owie, klóry pisze m. in.: Gdy z Kutna wyjeżdżał p•'.)Cląg War­szawa -.! T,'.)ruń, z •ostatni.cg-o wagonu, w którym z:najd'Jwali: się slrzelcy, jadący na zchra:nic do T,o­runia, padb kilkanaśC'le strz.ałó\J:' re,,;,olwe:roowych i karabinowych. Jedna z kul wp-adła do budynku sta­cyjnegi'J i ugodziła w brzuch dyżumcg;o ruchu A. !\1,'.)rawskicg,o, przesyłającego właśnie (:e:,cszQ do sta­cji we Wł,')clawJu ,o wyjś,cJLu z Kutna po-ci[l(;ll t-o­ruńskiego. Nieszczęśl11wy, ciężk•o ranny, slracił przy­t::>IIIDOŚĆ t nie dok,ończyt.depeszy. Urząd kolejowy we \Vł,'.)cławku za-niep,okoj,rnny tem p,olączy]' sic: lc;­lefo1nicznie z Kubnem, pytając oo .zasz!,o. Włndzc k,'Jlej,owe zaala.rmo,wały polkję, która p,olecił?- zatr;,;y­mać p~ciąg i p,rzystąp11.ła do przcprowadzeima <locho dzeń. Strzelcy kategoryczmie ,odmówill udzielenia wy­jaśnień, a na p'.)nawti.aJne ptrz~z p,olic.j9 ~ądam.ie p,rzyj~­lr groźną p0,stawę, ,obs.adzaJąc weJscia 1 wszystkie 'Jkna karabinami' li rew,ol :erami'. Pertraktacje (!!) nie l'.)dniosły żadineg;o skutku. Władze kolej,owe l po­licja widząc swą ~bezsti.lmość (!) puściły pio,ciąg z 1 1 pó~ g,0dzin:nem i0późn1enicrn w dalszą d.riogę ctio fonrnia. ( ! !) 

p) Gdańsk. (Jedlna lista p1olsk,a). Na p,os,iicdz~iiu Rady delegatów gm.im.y p9,lsklliej w Gcla1'isku p~zyJęt,e> jedlnogŁośnie be.z sprzeciwów ~ zmi~tn, p~opo.nowain.ą jedną listę p'Jolską, na czele któreJ sboJą: p. Lein­drl'.>n - prezes Zw:i.ązku źjed;n,o,czeiriiia zaw,odoweg,o p0lskieg,o w Gdańsku, ks. Hogaczewskll., itnż. Czrumoc­ki, Br. Budzyńsk.l iil ittlini. 
p) Gdyma. (Wagiooy, 11111 piebnem 1m?rzu): W tych dn5:ach ziostały 1?f:1111a.1i.zlowaine ook1owa11Ua młędzy die­lega,cj ami! szwed'zką a p,'Jlską w sp,rawie utw,orzcin:ia p'.)J,ąC2Jeinia mll.ędzy Szwecją a: Gdynią p~zy pomo,cy t. zw. pr,'.)mu trajektoweg,o. P,olączemie to ptolega na tern, iż p'Jlskle p10-ciągi t,owamow,e przew.o.ż,o,rue . b<:dą na specjalnych promach przez mo,rze Bałtycki? do Szwecj:r 1 tam dalej tiru.chamiaine. -Szwecja zamterz:.\ pr.zepriowadzić takie połącretniia !l"ówtnież z Talli1nem :i! H el.s.iJilgf.orsem. 

p-) Gdyni.a, (Pjerwsza plodr~ szkło~~, statku „D, r­PiolllltM·za). Według ,ostabillch WiIJadomo$,CJ' statlek szkol­ny marynarki hrundbwcj „Dar P,omorza" k-oIJc~y obeanie s~1oją pte:rwszą p,odróż sz½,o!ną, w czasie której odwiedził A~1twcrpjG, gdz,ie m1e.1s;oowe wl:1d7:c 1 koliOln.ja p,o1ska zg,otowały mu owacyJ,nC p:rzyJęcl!e nas.tę-pnie p,r.zyby1' efo Havre, skąd zabrał IIla pokład 3/3 ucZln.i:ów, wysłanych z P'.llsk't. Z Ifavru <foo,gą •okrQ­żną przez Anglję za\Vlilnął cln Berg 1n, slamtą zaś d,D Gutebyrg. W dniu 24 b. m. ,,Dair P,()morza" za,,n 1nn_ł w podróży p,o-;i;'r.o1:nej do l~o:1emha0J, skąd' wyj<'ch:ił d'.l Gdym \V dn:iru. 27 ,nzesinn h. r. Do1.ychczas,o •.y przebieg P,')llróży µ,olwitTd7;it cal_ko" i~i:e wszy5l!<iq 7.,alety „Daru P'.>morza'·, zn.ro,vne.> Jako zaglo\vca, JUi~ . 1 statku szk'.)l,neg,o. 

ŚLĄSK. 
ś) Katow:ce. (Ka'mień' węgiei'ny p,o'd1 'klościót.) \Y/, ni•edzi-erę, ra:10 biskup pof.o,wy ks. dr. Gall, do~ konał poświęcenia ka,mieni.1 węgid•neg,o pod budującJi się nowy kościół gJrnj7,,Jnowy 1 szkiJlny w Katowi„ c;1ch. W uroczystości -.vziął udział generat dywizjt śląskiej dr. Zając, cały korpus oficerski 73 p. p.~ reprezentanci władz pai'1sh-v·m-.:1ych i SJ.tmor1ąd;J\vych, wioewojcw·od,1 dr. żurawski, st1mstn.1 dr. S::id!er~ wicekonsul J\,btz '.'7 zclst. gc:1-crn!negJ ko:1Sul 1 M:il~ honnme z Bytorni1, pr,"i'.CS Rady miejskiej dyr. Piechu• I,ek, prc;:~s komitet11 hlHlr)wy kJŚ";ota szambelan dr. Hlond, oraz ,xgani1...1cjc i stowJPys1.eni-1. Przybył.eg,l do budującej sic: świątyni powitał kapitan W'.>jskowy; ks. Si:1Lows:(;_ Ks. biskup Oal ud1,k:lit kilkunastu żołr:it,zom Satr:1m-:ntu biC'ż111tJ'-:vani.1, a nastc:pnic <lo­lrnri:1ł f,OŚ\X'i(:C"'Tf'.l Jom.i 'ni,.1 \,1c:,gi~!ncg,J, pocz~m wy~ głosił p:,r.knc 7 .11';\,'i ni<:, d1i+1,j:1c wszystkim wła­chom i osoh tnś :i 1111, kt6rc prz_<,Tzyn[ł_v si~ do bu-, dowy nowej Ś\, 1·:t ·n:: Po polnduiu ks. 0,1!1 dJkonar poświ,;'::-Ania no\,;· n;, c::nC'nt::trn ,,:·ojsk'lwe,uo. 

ś) Kntowi:e, ('(s. Irnnon,ik Ur:-,ndys kicrnwzu. Meim Chatl~cji ś:,_skEcJ.) Kr::żą po';łoskL że p. Wr'.)J• ci.ech I(Qlffanty rr1,cd aresztowani m r;r1-ekJ.zat kier-Jw• nictwo stronn;chva Chrześcij::111skie,i Dem1Jkracj1 m śląsku w ręce ks. lwn. Brandyc:J, którv funkcje te przejął. Dotychcnsowy ki.-::rnr:e:k p;Jlityki tej g~u• py nie ut::gnie zn1imic, jakkol\viek 0czekiw1ać n,1!-ezy że sposoby dzbbn;.:t b~dą złlrprlfo1r. 
ś) Katowice. (Zwrócen:e koresi:,o,nr;cncji p-. Kor•, fantego.} Z K~towie d,noszą, że po przejrzeniu pry• watnej ko:-csponcl~nc.ii p. Korfantego i ksiąg wyd;iw­ddwa „Polonji" p;!ieja zwróóła jedno i drugie . 

ś) IL.łowiec. (Pr!,tcsly p•:rieciw uw1t:z.ie1n:m Kior, fainteg,o). '\v ub. nlcdz.ielę .-ni1ast,o Ryhnilc óył,o św.iia~ krem \v·zruszn·qecj n1:1nifestacj1 uczuć matek-P•'.)lef z calcg-,'.) po x ia b n,· bni ck tego ku czci uwir.zoiton,cg1i,, w Brześciu n'.,d T}u,riem W.'.Jj21edia Korfante~o_. \V cln.iu tym odby_ .sic: zjazd pmnatowy przedstaw1CJJele·k! zarzadów kół ~ delcQalck Kat. T'.)w. P,olek na pow . Hybnicki. Gdy 1-rótk,'J przed r,ozp,o,czę,cu,em o~ hrad zjawib s.iG 1n salt prezeska zarządu główneg1J p. Iforirunt,o\va, drlc'Ullkt zerwały siQ sp,ontamc~ie z miejsc i zg:,towaly jej wzruszającą 'I. burzliwą •'Jwację. Przy,ic:L') protest pr7.cciw areszt,owrnruiu po· sla K,'.)rfantcg,o. P.olki ,,, Hybnick1ego w lis.topadzi,e b. r. dol,ożą wszelkirh .si.arań do uzyska,nfa pewnegio zwycięstwa n d syslcmem bezprawia 1 gwa1tu ! -Tejże 111.ieclzicll k'J!,o Ch. Dcm. \Y Siemia:n,owiicach zw,'Jlal,o zebrc>nic, n--1 które przybyła wielka llczba czhnków i symp~tyków. Uchwalono. jcduoglośinie 111.a,ste;pr· _rą reZ'.>lucjl:: ,.Zebrani cz!,o,nk>owie Ch. Dcm. w Si"P'i·moy:1carh prz_\'jr.li z ,ohnrzcnicm d,,} ,viado~ m'.lści :akt 2rcszlo\,·::ini·1 posła \V.o,ic1cchn Korfanlc­go. Je:::eh san:.1.cj·t s id.:i, i.e przez i ozha,x·1cnic Wivl­[lOŚCl wodza Ludu ~,];iskieg;o zri,ola nastraszyć. je,go zw,0lc>nmików - t·> .sir; pom) Hla. Oświadrzamy, ze jesteśmy przyp:•·Jl J\'. a,ni na wszyslk,i i śluhu,icm:v · ur,oczyście, że t:lk, jak clolyd1crns. w·icrnJ-" sl'.!.ć bQ­dziemy przy d'1tychczas,owej p,olily,('(' naszego Wo­dza chwi10w,o ,niema go wśród nas. Zehran'l ,oświa~l·• czają, że uczy:nią wszys[k,'.) i ,vy{-zcrp'1:\ wszys~k1e lega~ne ŚTJ'.)dki: żeby ani j0dcn gl,Ds nu.' p·Hlt n.a listy sa:nacyjne. Poseł Km·fanly walczył Z'.l nus 1n-7:ez 30 lat 1 przywrócił $lrisk eh P,o]sln, z.a co urn s,ę od­wdzięczymy. sl·upiaj~c iilQ \VSZVS"\' 1','Jcl szlandm_-cm Ch. Dem. ,,Jeden za wsz.vs!kich, :· \Y·sz~·s"y za J9d-1I1C.g,'J". Zwycięstw.o K,orfnnle~o , · dniu wyhorow. t'.> zwycięstwio praw,on:"_dnoś 0 i ll"rl p·'nt1_j:1crrn bez· prawi:em''. 

ś) p5zcz~,na. (O_g~·ab1rme ILt11'.m Lml1)we1,t•'>)• .:--rie· ma1ru sprawcy wcszh I rzy p,'.)mocy podrob1onyd: kluczy i: r:'.>zblcia zasuwy ,od krat, cl_iro,niricycl) drzwi do Bwnku Lu<liowC'?,"•:> w Mikołowie. I1.alms1c wy­świd:rl')wali dziury (l,o kasy ,o~ninlrwalcj, zawiera­jącej 13.000 zł, jedn·tk mstali prawu,op,orl 1obn1e spf.~ s21emrr, gdyż kasy chklacl,n1e nic r,ozl.Jili 1 ul•ohtil' SiQ w [lJIJCWiad'Jmym J.-ierunlrn. 

BYŁA KONGRESÓWłC f! 
bk) Lód.i. (P,od zarzuiem V1idk1ch nad~1źyf,. W,: swi'..>'i.m czasie gł,o·śn.a była sprmva dwu. woJskowyt~• Urbaini. :rn 1 Pi,omowskieg;o, którzy był~ rozstr1;e!aru: w TorUJniu za szpiieg,ostw,,:> na rzecz panst\ya -oscu~n­tnieg;'). P,ogr.zebem ich zajął się inny W>OJ_Sl~•OWY b.l p91M1.cznik K,obala, który następ1n~e. r_ówrr11ez_ z,_ost~ł1 aireszb'JWaJ11.Y i skazany rria 10 lal cu:z_k1cg,o_ w1q_ztema; za szpiegl'.)stw,o. Obeo111ie wyszł•o na pw. ze ~\.•0~:1l_a. popełlnił cały szerecr !IladużJć '"( -1 _ pik. ar}ylcr.11 cięz­ldej 11. 18 p. piccbDty w Sk.1ern1c:vtc:1ch. ~\.•Obalę spr,o­wadz'.)·n:o eto wiezienia w Łoclz1. Powlorny proces: przeciw 111-icmu ,;dhr.dzic s.iQ 1:5-l'J-1 paźrlzil'rni 1-·•1. 
bi,, Sosoovrl"C• (Znowu 1n,11i: d b:~111.lycln ,:1:1 pJ~, bur.JOG)-Niezwykle zuchwalcg,9 mpadu. bandyckiego d0k,01n:mo 1I1a plebrmtję ks. Nowotlw•_ors)aeg,o w J>,orę­bi~ G611nej. Dw.a,i bandyci d')sH1 s1Q <1> p,kpju p1,oboszczn, stero?-"Y7:'o':'alr go rc~.·ohy_cr:m1;1 i ] •O zr:1-bowamiu klilkudz1cs1c;cn~ zł1olyd1 b1zuter_p 1 11111ych przcdmi'Ytó~v w:yskio0 zyh 1okncm. do o:~rodu. _Tam 1:n:' tklnąw.szv się n·1 g,c>spodyiD1Q ks1cdza, ,,)rldal1 cl,o utCJ kilka sti·zalów na szczr.ście chybi')nych, poc:,,em ptu l')slrz.claniu ,orgnni.slv i' ,sekw{'slr, l•orn z l\li:~h-owa skradli dwa k01111e prioho,;zcza, ,11 których zhie~li. \v ;r,wi:17.ku z tem n ,dcm ncresz·; ':N1,> mnln".r:i. ko­ścir-la1J<' ,. l·t,,ry rn zkał- n:1 T•i bnslwir'. 1 rzl'z klbrc ,J pokój mu'>: ll pr7A'Chndzi-ć hrnndyci . .T ·si rn1, si11n1e p'Hl<'jrz my o współ11dziat w nrnpadziC'. 

-o,-



II kurs szkoły mechaników 
lotniczych L. O. P. P. 

'W dniu 15. paźdZlernika br. otwarty .oostanie II. ~(ur~ ,szk•'.lły mecharuków lotm,czych L. O. P. P. 
W Sygmowce p0d Lwowem. · 

Na nadch0dzą_cy :riok szk,olny przyjętych będzie d,0 szkoły 50 uczmow w W'l:eku ,od lat 17 do 20. Kan­
dyd~c_1 p'.ls11adać muszą świadectwa z uk!ończon.ej 3-letnieJ szk,'.Jły rzermeślrnicz.o-przemysł,owej, lub szkoły przemysl,'.Jwej ~istrzów meclrnTuików, bądź też świ.a­d~ctw•'.l czcladrucze w .dziale ślusarstwa lub mecha­mcz,11ym; 1)o'.)zatem przyjmo\,'all!l będą pra-eownicy 
pr~em}'.słu ślusai:skieg'? 1 me~ha:11ic.znego, którzy wy­
k.azą. się_ przynaJmme.1 4.-!et,rn~ praktyką zaw.'.ldową. l.Jcz:m'.lw!e szk,oly mech~1ko,\ 1 lotniczych L. O. P. P. 
otrzymuFt przez 18 m1c~,lQ~,:f I?czplaŁnie naukę, u­trzyma,ruc, u!nundur•'.Jwainte 1 -opiekę lekarską. Szkoła 
wmwwaina JCSt pod wzgl~clcm ustr?ju :i:_ dyscyphny 
111a _ sz~s:'.llach W•OJskowych_. _P.o ukonczenm szlrn1y 1 ziozc:nrn egzam11nu z W,Yilltk1em dodatnim, abs,a1wcnci 
,otrzymują świadectwa 1 tylul mechrunika l,otniczea. 0 . 
Ucznfowi-e, przyjęci do szkoły. p•odpisują zobowia'za­
rnfo, że część k'.lsztów utrzymania i umundul'owa·uia 
w wys,'.)kośc1 OOO zł spłac!lć będą w ratach, wyno­, sżąc:vch 10 pr'.lc. zar,obków. 

P,0dainia o przyjęcie da szkoły należy składać w miejskich lub p'.lwiatowych lmmitetach L. O. P. P. 

MAŁOPOLSKA. 
ltlp' Kraków. (W~·stąp1e~11c z „Płasta"). B. p-'.lsel .a~, Sejm_, P'.lLoczek, \'<1 ysloso~v:,ł do wład_z okrr. .. :owych !->SL. Piasta w Krak'.lw1c pismo, zawiadamiające o toiW•'.ljen1 wystąpicnm z teg,o stronnictwa. 
mp) Xr::ków. (Włamanfe do Irnsy mag'.st.ackiej.) 

Dnia 28 bm. :-iiemani sprawcy whma.!i się do kasy 
m.agistrntu m. Wie!Lczk1 1 po rozpruciu klsy skn­
d:li gotówką 16.330 zł 80 gr. 

mp} Kraków. (śmierć m'.•fkt w n~rtach ,ViJly)• 
Tekla K ~walro:v'.1-po_ r?zpra:mc. sq_dow~J, zako11cz~nej prz,Y:,natuem Je.J dz1ect m,:ww1. z kt_oryn~ nie żyje, 
rzuciła is 1ę z r'.lzpaczy w rnurly Wisły 1 ut0nęła. 

mp·) Lwów. ()Iściwy p,arobek). Przed kościołem 
w Dal"Jchowic, pow. Trembowla dokonano p,otwór­
nea,'.) zamachu, którego ofiarą padło 13 osób. Do tłu~nu wł-'.lścia,n. polsluch i ruskich, którzy 'X'yszH 
z k'.lściola1 stall kGlo cmentarza, rzucono z piblis­
k1ch krzak~w Ęra1rnt rc;czn~:. który, \vybu-chając, p'.l­
rainił 13 •vsob. Jako podcjrz::mec:;o o zamach areszto­
wain'.l parobka Tarno\i·icza. \Vcd·ug prz:vpuszcze1'i po­licji rzuci1 •'.}n granat na swcg,o os.obistcrr,o wroo-a, Oleksę Krawczuka, który jeclllak nie odniósł ża~ 
dnych •'.lbraże1'i.. 

mp) Lwów. (Napad Ukraińców na wartownika.) 
Dn. 28 om. na torze kolej. Lwów-Stryj 3 ·osobnicy 
napadli n.1 w1rtownika g:niirnego, pi.lnująccgJ loru 
i wezwali go do porzu::: ... nia posterunku. Ody wart:,w­
rtik żądaniu temu odmówił. pobilt gi:, do krwi pał­
kami. Sprawców n<1padu, 3 Ukrai11ców ze Lwowa., 

1
kt6rzy zamierzali dokonać sab,:,tażu, a.reszto,,;·an:, n.ad 
ranem. 

rnp) Lwów. (Zast-rzdenb komendanta U. O. W.) 
Wczor.1j na z1rządzenic prokur.1tury odbyła się w 
Bóhrce konfrontacja Julj1ILl. H::>lowióski-eg,J, kom. 
U. O. W., aresztowanego 11icd.1wn:> i po::iejrnneg,J 
o pr,:ygobwanie napadu n 1 ambulans poczh~:Y pod 
Bóhrką w m. lipcu br., że świadkami z1jśe11. W. 
drodze powrntn-ej z Bóbrki do stacji b1·2jow·ej Ole­
bowcc, Hobwi1'!ski, korzvstłjąc z chwi!,:,w--ego zafrzy­
ma.nia się jednego z cskortuj,icych gł'.) poli 'jaat?w, 
11d-erzeniem pif<'śc:i po\'\'J,li-ł drugi-ego i usibwat ó,ec. 
,W pogor1. za ,nim ru,ścił si! p,JZosta)y poste.~;ik?wy 
i d1ł 6 strzałow, z ktorych Jeden trafił Hoiowmsb~go 
w uło\Y/ę i połJżyt go trupem na miejscu. 

"'mp) Stanisławów. (Aicsztowanle czfonków .,Pła­
sta".) Dn. 28 bm. areszto\v·a.no w K-ałuszu w z\vią­
zku z likwida,cją „Płasta", 13 osób,. gdyż ujJ.wnio:i.e 
zostały ich antypaf1stwowc wystąpi.c:i.il. i kJatakt z 
U. O. SJJ. Wr liczbi,e tej aresztowano micjsc:,wych 
sędziów Stefana Oł.adyszc""".sldc~o i Wi:1-cen.tcgo M_1-
klaszewskieo-o na po<lstaw1oe p1„cm:1cg,:, zezwolenu 
sądu apela;,rjncgo \VI; Lwowi" w myśl ,..ł. 81 ustlwy 
o sąda.d1 ( po uchwale s;idu dysc)'I,: . •l,'!') przy 
sądzie apelacyjnym, zap1d_łc,i n~ \~niosy!, pro'.mrab­
ra. Między aresztowany:1:11 zmJdu3:i się da!e,.t. Iwa.n 1Alamicć marrister praw 1 b.ndydat adwokacb'.1, Sk­
fanja Porryk>wa, urzędniczka . magi~tr;1t;1, El_'.!':mora 
Skrót6wna nauczrciclka ze wsi K::um1oen 1 tn:11. Aresz­
towanych hdstawi,)110 pxi;-igicm _ d<> __ Sądu Ok:ręg:>­
~go w Stanisławowi-e. 

KRESY WSCHODNIE. 
kw) Wilno. (śm1ertc?uy p1o~i~:r.:3I). W zr-ś~ianku Nochrowszczyzna gminy Koma11s,ac,1 :wystrzn,cm z 

dubeltówki Franciszek Krzy-r·0noc; zabił s":cl'.;o ,t?ra­tanka J6z:cfa Krzvw•'.lnosa, który w czasie k!OtUl 
:rzucił SLQ na nic.i,'.) z rcw-olwcrcm. 

Z CAŁEJ POLSKt. 
O „Dar K,ole.iarzy". Do,;vindnJcmy Sł~, Ż" \"('Śr_,;u 

k·)lcjarzy polskiclt zuLnicjowano z.biurh! na P.1:'0WlCC dla p'.)lskicj fl.oly handLowcj pou n .. Dar KolC'Jarzy ·. ł{ó\x. nleż wśród nauu:yc:1:elslwa p'.llskicg>o prop ~an.da 
na r~cc~ silnej l'-'.Jlsl~1 na morzu z.najdu,1e palrJOl) czne przyJc,:c1e. D'.lwt:1du,1emy ~1c,:, że ii:i.uu.yctclst ,) pol­skie wszystkich k.ileg--,ryj szl <'>I podrJnt~1j(• 1b ork(,'. 
na fundusz ,1kr~l1t, _kt<m· ;o JJazw~ Jl zez• llll' J > daje. l'ra\1;-(l•;pO't11b111c· 111~.1y ~l.ttel· o 17.)1111 ;i:.11:.. 
.,J)ar Szk•)ly !Johk11 .i'', 1.1~1óri,:t skłndtJ.. z;1jn 1 • Il, 
lpmitc.:L flotv ~ar"d.i\X l'j. 

Z Poznania. 
P) Od1ezwa !do. wszystkiich PP. Utlędników i 

funkcjon.arjuszów Miejskich Woj,ew. Poznańsklego. 
Od listopada 1928 :r. istnk:je w Poznaniu SbwJ.rzy­
szeni,e Urzędrn.irkórw i Funkcjonarjuszów M~ejsk1th 
,Woj. Poznaóskieg), któ:re si-ę skład1 z kół mi-:::js::o­
wych rmiiast Woj. Poznańskirego, opartych nJ. własnym 
reguł.ami.n.ie i posiadających wł!asm: władze. Stowa­
rzyszenie to ma na cetlu zrzeszenie wszystki,ch urzed­
ników i funkcjon.arjuszów mri.ejskkh we 1Wojewóc!z­
t':"ie P~zna,ńskiem w jedną sUną zawodową orgainin­
qę wo1ewcdzką, aby zwarlym frontem móc br,Jnić 
skutecznie i1nteres-ów i nabytych praw urzędników 
i funkcjonarjusz&w miejskich Ziem Zachodnich PrJ,­
ski. Istnienie takiej organiza,cji, opartej na wszyst­
kie? p~a.rnwn_ilrach ,rn:i,i,ejsk'Ich oa,łego Woj,e-wć<lztw-1, 
~taJ~ s1ę kon1ecznosaą pailą-cą, wi:,bec lkznych prn­
_;ekfow usta.wodaw,czy,ch tak o ustmju miJ.st, jak 
i o prawach i obowiązkaich pra.cowników mi1ejskich 
itd. Zwłaszc!a te ?statni,e uga.drnknia jak prnjekt 
o pra\vach . Jl obr~w1ązkach pracown•ików mi-ejsk1<:h, 
o'.az zabe~p1ec!cn1,u. emerytailnem, wymagają obecnie 
mezwykteJ czuJnosc1 z strony pra,o()win1ków mhejsk1ch 
b. dz. pruski,ej, a.by nie stała s-ię mm żadna krzywda, 
w dotychczasowym stanie po·siadwn-ia w nabytych 
prawach. To też do zawodowej •organizacji nasz-ej 
winni przystąp-ić wszyscy urzędni,cy i funkcjonarju­
sze miejscy b. dz. prush:j, bez wyjątku, bez wzgI,ędu 
na stanowisko i cha:rJ.kter służbowy. Bo tyH~'.) silni,~ 
zorganizowani i so,lidamie w jednej potężnej w:>je­
wćdzkiej orga.niztcji zawodowej - będzi,amy moglr 
bronić skutecznie inberesó,w nabytych praw pracowni­
ków miejskich tut. dziel-nicy, oraz wpłynąć na popra­
wę bytu naszego. Do naszej organincji, któ,ra j,=st 
apo!ityczna, należą już pncowrri,cy miejscy ki,IJrun.a­
stu u:iast Woj. Pozn., z miastem P,:nn,a.ini,e.'11 na 
czele. Ap-elujemy zatem do wszystki-ch Szan. Kole­
gów, pracowników miejskich njezr2cszonych dl:>tąd 
miast, by gremjalnie wstąpi.!1 w n.asz,e szerea1 jak i 
zachęcali kolegów z miast sąsiedn~ch do s51id.arn,~go 
wstąpienid do nasze.i organi2.1cj1 w 'tnyś,1 hasła „w 
jedności siła". Dla informac,i1 pod-1jemy, że składka 
mi::sic;czna do naszej o.rga.niZJ.cj1 wynosi 80 groszy 
od członka, a wstępne 2 zł. Każdy 113.sz czbn-ek 
otrzymuje co rnies.iąc wvchJdzący or_gan związbwy 
p. t. ,,Ołos Urzędnika. Po,lski,ego". Wszelkie pisma 
w spra.,de organizacyjnej prosimy skier,JWdĆ do rąk 
sekretarza Stowarzysz•enid naszego, p. Edwarda Kacz­
marski e-go, Poznań, u!. Wspólna. 59. - Za Zarząd 

[ Stowarzyszenia Urzędn. i Funkcj. Miejskich '\'oj 
I Pozn. (-) CLś.:11ski p~::z-es. (-) E. Kacz::.1'"·,'; 
I sekretarz. 

P) Sensacyjna krac:diż 10 tysię:y złotych. _ 
W-:zord.j w godzinach p:>łudniowych w ni-emieckillł 
banie.: sp6idzielczym przy ul. Wjazdowej, .zajękmu, 
podejfi'.:e,w·"'tni1:m prz-cszb 40 tys. złotych w::>faemu 
pexrnej fir,r;y ;;oz:1ańsk:oej, Fran:::iszkowi Bittnenwi, 
skrJ.<lziono 10 tysięcy zbtych. Kradzieży dopuśoilt 
si-ę n:.ew:J:liwic> rutyno~·an1 złodzieje, gdyż plik stu"! 
złotówek :1a. łączną sumę 10 tys. zt sk:radzion::> wł 

• chwil-i, gdy Bittner schy!it się po leżącą :ia zi~l 
pięcioz!otó,vl:ę. Być rr:oże, że była ona p')d:"zuoo:i.t 
przez złodziei, w ee.lu odwrócenia uwagi Bitber,l 
od 1xn:,sta.łych pieniędzy. 

P) Zagadkowe postrzefonie. ;\VCZJJraj w fr.3.,m. 
waju j2<lącym w k:ie.·•,.m1ru Łazarza na uL .Marszałka 
Focha, w miejscu, gdzie zbiegają s1ę zabudowama 
Targów Poznańskich, z terenem cmentu-z.a żydow• 
skiego, pez1iicn pasażer został mgle p:>kaleczony z nie­
wiadomej p:rzyczyny, Wobec legi:>, że od:niósł on ranę 
w hrzucb. przywotano pogot:>\'tie ratunkowe. Przy o­
ględzinach lekarz snvierdził ranę postrzałową, px:h~ 
dzącą od kuli ka,abinowej. która ugrzęzb. niezbyt 
głęboko p,J<l skórą. Rana na szczęście byh lekka, 
wskutek czego zraniony w tak niezwykłych okolicz-

1 nośc.iach m:•eszkaniec m. Pozn.ani8., Wikbr Krzyżaniak: 
•, mógł pozostać w leczeniu domowem. ZagądkiJW)'] 
strzał jest przed:niot-em doch3d.zeń władz śledczych. 1

1 f'akt postrzelenia kulą kanb·nową pasażcra w tram„ 
. waju w b:aly dzień na ruchliwej uficy, wywołat ogót .. l ne poruszenie. Lekkomyślnego strzelca nikt, zdaje się, 
I nie zauważył i nikt t-eż nie słyszał odgłosu strZJ.hl. 

P) Za ratowmie tonących. i\Vcz3ra.j na d2:i-edziń·• 
cu komendy wojewódzki-ej P. P. wobec licznie zeb.a­
nych oficerów i szeregowych pJikj1 udekomwa:ny 
został medalem za -wyr-1towani-e dwóch t•.:>nących po­
sternnkowy Juljan Bliige. Dekora~ji drJkoD.3.ł p:xl.insp. 
Małysa, który wygłosił do dziclneg:, posterunk:JWego 
stosowne przemówienie. Następnie p:,st. Bliigemu 
składali życzenia ptzełożoeni orJ.z lmledzy. 

P) Z teatrów poznańskich. Teatr Wiciki: 1. 10, 
.. Księżni,czka czardiasza". 2. 10. ,.,M'ann1". 3. 10. 
Ksi~żn;iezka czardasza". - Teatr Pol.ski: 1. 10 .. ,Pani 
Bianka". - premjera. 2. 10. ,,Pmi Bianka". 3. 10. 

! .• Rewizor z Pet-ersburga". - ceny zniżone. - .featr l Nowy: 1. 10. ,,Casanova". 2. 10. ,,C.ł.Sa.."11~"-

Z Warszawv. 
iW) Powrót d'elegacji p,ol~k'iej z kongresu rze­

::nieślniczego w Rzymie. W, dniu 29 września wró­
ciła do Warsza.\"'Y deleg-1cja polska na I. międzyna­
rodowy kong-res rzemieśl,niczy, który odbył się w Rzy­
mie przy udzia.le ddegatów 14 państw europejskkh. 
\Y/. tokL1. obca.cl k:>ngresu wygłosznno 14 referatów 
na temat stanu gospodGn:zcgio i organizacyjnoego rze­
miosła. w różnych pa11stwach europejskich. Deol,cg-3.,cja 
polska brała w obr.1dach kongresu żywy udział. Ref-e­
rat dyrektora Izby Rzemioeś-!ni,czej w Łodzi, p. PJ.ek.ar­
skiego, spoi:kał się z duż-em uznan-km człl'.)nków kon­
gresu. ,\Y/ wyniku obrad powzięta uchwalę, zmierz1-
jącą do \'\'Spółpracy rzemiosła różnych namdów z Mię 
dzyn.arodowem Biurem Pracy w Oenewi,e, oraz zde­
cydowano p:,wołać do życia Mi,ędzyn2.rodowy Instytut 
Rzemicśln'ny. ktćrego ostateczną formę organiz..1cvi­
ną oraz siedzibę ustaH następny kongres w r. 1931. 
Obi2 te uchwdly zostały j.cdnogbśnie przyjęte przez 
wszvstkie pa6stwa. biorące udział w kongresie, nt.l 
wniosek Polski. \Y/ dniu zako11czenia kongt"cSU d-ele­
fd~.i~ polskl ziożyh wi,eniec na gnGbłc Nieznanego 
Zo,r.1°rn. 

W) Zmiana na stanowisku szefa gabinetu mtrtl­
stra sp-.aw wewnętrznych. Z dniem 1. paździ~rnik'J. 

roRTam „Radja Poznańskie!{o". 
7J5 Gazeta poranm R. P. 13,00 Sygnał czasu. 

13,05 'Kon,cert gramofonowy. 14,00 N'.)towan.i.1 giełdy 
pieniężnej. 14,15 Komunika.ty gosp. wlrn. PAT'a. 
17,50 Ra.djografja. 18,00 Koncert k.ameral~y. (Trans­
misja z ,Wars23.wy). 19,00 Nadprogram z ilustr. muz. 
lud. - komunikaty okazyjn-e. 19,15 0.Jdatek do ga­
zdy porannej. Kurs ciem. języka a..ngielsk. 19,30 
Rolnio.a skrzynka ra.<ljowJ.". 19,45 Odczyt. 20,00 ,,ży­
we słowo". 20.15 P:)gadanka ndjotechniczn.:i. 20,30 
Koncert solistów. 21,30 Interludjum muzyczn~. 22.00 
Sygnar czasu. - komunika.ty PAT,a, sport, i ]):)lic. 

LJro{! a uRad· a. Warszawskie1-ro" 
11 40 Przegląd prasy krajO\v-ej PAT. 11,58 Sy­

gnał c
1
zasu. 12J0 .,O czem wicdzk:ć powinna do­

bra. :;;osoodyni". 12,35 .Muzyka z płyt gramofon,J­
\~ych. 13.00 Komunikat mekor:>logiczny. 13,20 Przer 
:r; • 15.15 Ko'1rnr:ikat gosp::ida.rczy. 15,50 Odczy'.. 
16.13 Muzyka z p\·t f,ramo~o?o1vycl~. 17,10 K_omu:-11: 
kat Lig~ O',rony PJwdrznCJ 1 Przoe1wgaz•:)W<:J. 17,3'.) 
.. \, ·:-i.. 1 1-'.~iąż"k'. 18,00 l(r,ncert kzwKralny. 19,00 
}{( r I us . 1( ó Piyty g:-1ilnfon,Jwe. Jl),45 Pr.1-

; I• i-. ... ·• I .1 \ • .211) rrrrno.;111i-;j1_z
1
l(!:.>ns r-

.. j }2rJ i 111•111l„1y. IIH:l' 1 l,ol-Jg1J'·1.:tv. JJO· 
1 YJny, spo~tv~ y. ~ ~-10 Mc1z\'l:.1 tuntcz11a. 

., 
oc. stanowisko szefa gabinetu mm.i.str.a spraw wew„ 
nętrznych obejmuje radca Jerzy Brzoznwski, dotych„ 
czasowy sekretarz g,cnera..lny komisji du usprawme­
nfa administracji pubJicznej przy pr-ezc.Sie Rad; Mi­
nistrórw. Dotychczasowy szef gab-inetu dr. Duch, cle. 
sygnowany zostaJ do specjaJnych poruczeń mi:1~stra 
spraw wewnętrznych. 

W) Kandydatury p-osłlliilek B.B. Ulcrzały się 
pi-erwsze oficjalne kandydatury kobiet d!) Sejmu, wy, 
suwane przez „Rodziny Wo_isk::>We". Są to trzy ge. 
nerałowe i pułkow-nibw-e. MianoWICie gen. Berbec• 

I 

ka, ma kandydoWl.'lć w okręgu bruńskim, gen. - ·euge­
ba.uerowa ma k3.ndydować w ic;,rręgu bydgoskim i 
o-en. Hubicka ·w olrręgu warszaw'skim. ~ okręgu p:>­
~nańskim ma ka:-idydow.:ić pułkownikowa. Jakubow­
ska., w okręgu łódzkim pułkownibwa Więdrowska 
i w okręau białosbckim pułkownibwa Skrzyńsk.a. 

W) PPS. wobe-:: wyborów w Mał,op-osce wsch[), 
d'niej. Obradowała tubj rada naczelna PPS., bóra 
zatwierdtila udział Polskiej P3.rtji Socjalistyczn-ej w 
centrol~wi:c oraz plan pJdz;.ału mandatów. usta ony 
przez ko:11itet o:ntrole\'t·u w sbsunku do Ma.bpo'ski 
wschodniej. Rada naczehu wypow'redziafa się za k:> 
niecznok1 samodzielnej akcji ·wyborczej cer_tro ,e" u 

Humor zagraniczny. 

1'rzrk')na cm iG. i,e pant <;~•.nek ma ,,. i lkie 
pragnie !l1<e ·i dzy. Czun b ylłómuczyć'l 

- Wie<lzQ l')WC<ltlctvł po mnie. za'. PT< ~·e:nie <> 
swym ,'.ljcu. " (,,llerhlllZSlle Tldende 



21-sza Loterja Państwowa. 
IW 18 - tym dniu ciągnienia 5- tej klasy Pol­\Skiej Państwowej Joterji klasowej główniejsi.e ~-gtr,an,e padły .:'ba numery następujące: , . ' ' 10.000 zł - 19.088, 96.425, 141.265. 
5.000 zł - 27.474, 85.386, 95.927, 152.324, 202.566, 207.349. 
i\V,czoraj w 19 dru!u 5-tej kllasy: 21 P. P. L. ~­

iWażrriejsze wygrane padły na n~ nastę.P.11j~: 25.000 zł 23 279, 91 210; : 20.000 Z{ - 40 631. ! I • 

Z poznańskiego targu na bydło. 
Orzędowe Sprawozdanie Tar~owej Komisji Notowania Cen 

Pomań, dnia 30 września 1930 r. 
Spi;dzono: wołów 59 bubai 167, krów 341, świń 1873, cieląt 4::6, owiec 275 ! 

Razem 3171 zwierząt. 
BYDŁO. 

Woły, 
• Pełnomięs:ste wytuczone niezaprzęgane 

li\ięsiste tuczone młodsze do lat 3 
Mięsiste tuczone starsze ••• 
Miernie odżywione . . • • . 

130-138 
122-130 
112-120 
C90-C96 

Bilhaje. 
Wytuczone pełnomięsiste • , • 
Tuczone mięsiste •••• , • • • • • ••• Nie tuczone, dobrze odżywione starsze • • • • Miernie odżywione ••••••..•.••• '•• •• Krowy, . -~'.• ":-,_:,,.,:. :, • 
Wytuczone pełnomięslste , ~•'• ·':;·~:~-µ. , 
Tuczone mięsiste . • • • ••• : •

1
,. i.'• 'u • •• Nietuczone, dobr2e odżywione • • • • , • • • • 

Jałowi:~ntc odżywione . • • • ,.·~\~'.,;.:-f • 
Wytuczone ~omlęs!ste • .-;"• .;;.e , , • ,,'; ·• , Tuczone mięsiste •. , i , • -.. ~-· -•~•••:: ••• Nietuczone dobrze odtyw1one , .• ,:•.~•t• -·• '• •• Miernie odtywi()JIC • · · · Ml-i~= ; tffW; . 

Cielęta. 
Najprzedniejsze cielęta wytuczone : :;:·.-;,; ~ • Tuczone dełęta . • • • • • • • • · • •. ·-:. 1

• • • 

~~: ~z::~:: : : : : .. : ~-❖-:~:;-: : : : 
OWCE: 

Wytuczone, pełnomięs"ste jagnięta i młodsze 

124-130 
110-12(i 
098-1'16 
G88-C96 

138-150 
124-136 
1C4-112 
090-100 

132-146 
116-128 
104-112 
09C-llC 

090-100 
080-088 

160-170 
140-150 
120-131 
104-116 

skopy • • • • , , , • , • . • • 140-152 Tuczone starsze skopy i maciorki 120-130 Miernie o1żvwione • • • 100-UC 

SWINIE (TUCZNIKI). 
Pełnomięsiste od 120 do 150 kg żywej wagi 
Pe~nom!ęs!ste od 100 do 120 kg zvwel wagi Pemom1ęs1ste od 80 do 100 kg żywej wagi . 
MięsiSte świn'e ponad 80 kg ••••••. 
Maciory i późne kastraty • • 
Swlnie bekonowe . . • • • • • • • • • • • 

Przebieg targu spokoinv. 

łiilt:.LOt\ 

178-i84 
16~-li-! 
156-164 
146-15Li 
1::6-14' 
150-158 

gp) Dziś dnia 1. 10.30r.kursy walut są nastęonia,lo' 
Dolar amerykański I 8,9~-95 
Punt angielski 1 43, 19 
Frank francuski lOO 34 87 „ szwajcarski 100 1"12 43 
Marka niemiecka· 100 211,56 
Guldenv P-dańskie wo 1'72.70 

Koniec działu 1·edakcyjn~o. 
Redaktor naczelny: Stefan Machalewski 

Redaktor odpowiedzialny: Szymon Majewski 
Za dział ogłoszeń odpowiada: Stanisław Szal. Redakcja otwarta od gocłziny 8-mej rano do 2-giej po pa:.. i od godz. 5-7 wiecz - Redaktor naczelny przyjmuje · od godz. 1-2-giej po poł. 

Czcionk. Drukf'rni Leszczyńskiej Sp. z ogr. odp. w Lesznie. 

Dnia 29. bm. o god, :t.30 wie.czorem zasnął w Bogu I ~::;:.t;~;~: Kl it;i;iitiLYO~~{,,,;;ttz°a?;;~A rlnmat sensacv1no-~alcnowy w 10 aktach. Reż ,erował: FRED STRANTZ. W rolach g?ówn. 
po długich i ciężkich cierpieniach, opatrzo::iy Sakramentam wkładów. Vera Pollv, Gdta Lanner, Rio Nobile, Julju Meszaros. - Nttbezpieczne przygody i przeiścla 
św., mój kochany mąż, ojCiec, svn, brat i szwagier śp. ----------- europeJczyków w n!ewolr u ks ęc1a wschodu! Cudownie ocaleni, Pożar wielkiego statku F • k G• k W piątek, 3 bm. od godz, ' ~ARKUTA•. Wybuch magazynu prochu i amunicji. Egzotyczne tańce wschodnie. - B.ałe 

ranc1sze 1ese g raDO spn!!dl!ż niewolnice! Walkt z arabami. Początek O godz, 7 i 9. 

I
, tłuszczu ~-~- -_-_ -----_--_ ---_-._---_---_-_-_-_________ -_-_-_-_-_ ...... _~ .... w 
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0

c~~~y~:~OSI w ciężkim smutku pogrą' on~ I i coqtrób wiepr,ZO(IJYCh ft y DZ y N A. HOTEL PO LS Kl • LES ZN o : : t AA rodz·na. wRzeiniMieiskiej w Lesznie W niedzielę, dnia 5. 10. Eksportac1a zwłok odbędz!e się w czwartek O godz. L GUSTAW VOGT. o~btG(if c;i(. Od 1. pazdziernika r. b. pienv'szv bezkonkurencyiny prograrn 
poczem naboteń,two żałobne i pogrzeb. s-... --.~-.------- na sali pani Tomińskiej popisów wokalno - choreograficznych przv współudział, Bo1anow:>, 30 9. 11930. w1eze wapno kiermasz arty~tów scen warSt3W,'dch, l<raiowvch i zagranicznych 

ZtpraszA upn:eimie INA GERVEY 
1 _____________________ w ka1ałkacn 113deszio I poleca GOSPODARZ ' . --łez. Pietz, Leszno, CUKłERl'ti' A SZUtZ. rac o ur owe w 0Janow1e _____ so otę, Dla . . r. I B tw K k T B • • I ul _)v·c~~owa 25 W b d • 4 10 b 

~:e~tBs;:t:,~ ~~onkom do. w1adomo~c1, lŻ zmarł: członek na- I Węgiel śląski i' w i n,~~~ 4111[·1 e Franc1szek G1esek I ft Pogrzeb odbi:dz1e się w _czw.;rtek _o godz. lC' •• Zbiórka ! brykiety i drzewo opal I o godz. 9 w Strzelnicy. O l·czny udm? w ft~r;;s~e pro, 1 cfo•hrcu franko w d- m · 

STEFAN SAMOLEWSKI rano od god ~- 10 mi1;s0 z ko-
1______________________ , tła i kiszki, wI~czorem •iclb1s11, 1

"ł".Jl"'i""'oteatr ,.I' .. PE~IA.L" LESZNO, Kościań3!<1 13-14. Ila "ttre zaona~,;:i ~ .,. ., .....,_ .ta TtleLn 243. Fr. Szulz, Bojanowo. ~J~śtnfr!~0~ Ct1D XX. 'W'IEK.tJ' 
W. nadprogramie _.. gościnne wys.ęp) popularnego humory,.v 

Bronisława Bronowskiego 
Początek o god~ 7 i 9. Występy o godz. G wieczorem. 

Samochód 
;:.ókięznowy 11/9 ton, .. R"H -
mówka• marki uChcvrolr.tt" 
• bardzo dobrym stanie s;,rz:c­
:1am korzy!inie, wzgl. zamie• 

P1nicnkl moga sie zgłosić at, 
kurs 

SHCie b1eli1ni. 
Zgłosz. W1ehlowa, Leslno, 

Kościelna 20. 

t-· .... ·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-i R_iv_i:n_et_·_sc_. s_o_bo_u-_y_._-__ L_e_sz_n_o, po kój 
I. Wróciłem! I Radjo ~;;rcl:aly, dla 1 osobydo 

renomnowanł t, n1.erka en ,,r ·i. •e. v,tvczna. 

WALA PROCHNIEWSKA 
wykonawczyni najnowszycn prz::: cjó.v .Mor;Kiego Oka• 

oraz gościnne występy 
międzynarodowego duttu mondaine-acrobatic teatru folies Bergeret Paris i teatrów rewiowych warszawskich 

NELLY AND TEDDY RALPHSON Humor! Spicw I 
Wstęp wolny. 

Tańce! 1-'o::iczas przer..vy koncert artystycm) oraz dancing familijny. Wstęp wolny, 
DYREKCJA RALPHSON. 

Kawiarnia "Esplanade" • Leszno 
------- właść. J. Wolniewicz ------­

Jutro w czwartek Jutro w czwartek. 

świniobicie! 
Od godziny 10-ej przedpoł. mięso z kotł• 

i świeże kiszki. t 
1 4 lamp. komp!, gramr,fon, re- Odzie? wskaie eksp. Głosu. i~ Dr. Niessing, Leszno.. I ;i.er meski i damski, Dl son.c- Osobt lat 30 z kaucją 5000 Sala Domu Ewangelickiego Leszno L .................................................................................................... J d1i. O::łzie? wsk. eksp. Olo~a :dotych pnyimie pos1dt: Niedziela, 5 października 19 .!0 r. S t d woźnego o godLlnie 8-meJ wieczorem. -,,w --~ . ~ um~~o s!~ći~aic0'!!t~ Łtsk, Zllłoszenla piśmienne do I W arte t Dr e Z de n· S k 1· 

i . 1 wać, do wszelkiej pracy dom.. '!ks,) •• Oi'crn• pod u Wofny•. ooszukuje "racy jako przych 
Of oiśm. do ekso. Ol. pod S. T 

Gdy suknia je.st poplamioną naleiy zaraz oddać 
ją ,,BARWIE" do chemicznego wyczyszczenia. 

BARWA '' właść. S. KAŁAMAJSKI !! ~~ . " = ... , ;~ZNO - RYNEK 2:;J 

Dziewczyna 
do ws!elciej pracv d(jmowej, 
;:drnbna natychmiast. 

Leszno, ul. Komeniasza 20 

Elegancki 
wózik dziecięcy 

damski pbs2cz zimowy i o.nr­
nv krótki fortepian, w dobrpn 
stanie na sprzedaż. 

Leszno, Przemysłowa 3, I.'). 

Pomocnik• 
piekarski 

z dobremi świadectwami, mcże 
si,: :rgłosłć. 

Zr!.'""-" ,1~ .,I.a,- .n·---,-n 

Gospodarstwo wszechśw1atowej sławy zespół kameralny. W programie: Beethoven, Br1mhs1 Dvorak. - Bilety oo 1-4 ,, 50 morguwe, na ::.pr:.r.fd,i. - - u p. R Senf, Rynek i przy kasie koncertowej. -Cena podług ugody. Dąbcle 3. 

DRUKI 
1'SZcikiego rodzaju 
:-: wykonnje :-: 

Drukarnia teuuyńika 
Leszno, ul. Wolności nr. 21. 
• • > ' : • :< ,•• ·:· ,.·. 
ff l "I?: : ."t ~... ,,,,.,~. :-4.~' • \ } t ':;, I J 1..."''. •,. 

11m11111m111111111111111111111111111111111m11111111i11111111111111111111111m1m1111111m1111111111111111111111m111111111ij11m1~w~1111111 
PRZYMUSOWA LICYTACJA 

W piątek, dn•a 3 bm. o godz. IO nrzedpoł. sprze-d 1wać będę w Lesznie przy ul. DylJorcowei 25 
2 młocarnie szerokobiiące, 3 wialnie, 
4 maneże, 1 parnik, 7 s;eczkarek, J gwin• 
towoik, t · radło, 1 O maszyn do masła, 
3 wirówki, 1 maszynę do kartofli, 7 płu­
gów, 20 bron, 93 popręgi, 2 ćwiercie d, 
mleka, 1 maszynę do szycia, 1 szafk~ 
1 pawilon, 1 szopę inne rzeczy 

najwięcej dającemu za gotówkę. 
L. rej. 3307-30, 

Nawrocld, 1mm. sądowy w Lesznie. Przedpłata: Na~cz~eW"-:-ztygod: .P!'7-yjaciel Rolnika.'".OgniakeDomowe .... ~datlcier~. Agentury pozamiejscowe: Rawicr.Polowińs ilgn„aLPaderewa ,e o. Bojan we· /'dam~ 
_______ powtełciowym l dodatlnem duatrowanym -z ednoez. do domu przez listowego ' czewelti, Dwo1cowa Smigiel: P. Sierant. Sienkiew1c:u 24, 
w!ącznie z opłatami pocztowemi -wynosi kwartalaie 7,06 zł', mie■ięcsnie 2,36 zł, w ekspedycji Gostyń: KiełmiW.1. Rynek, Poniec: Stefański, księgarnia. ICrobla: A Wleklińsld. Wolaztyn: 
i age11turaeh miesięczme 2,00 zł. z odnoszeniem do domu 2 20 zL Oddzielny numer 15 groszy A Srno~n~~ki. Kokielnia nr. 1. lliejslr~ Górka: Walenty Szynka Rynek, Same.wa: 
"-łoszenia: Wiersz milim. I łam.~- s_tr: 6 lam, 20 gr~uy. ~Jamy 1 łaro.w d&iale reclak, Wędl-lc, fryzjer Jutroah,: J 0.troweka, Ry:r.~Jc nr. 9. Tl.-- ..... M Calińe!.11 ul M., .... •<:> .... 

_V',.._~----cyjnym 60 srouy. NaJDlDtC)aze ogłeezen1e l.osztUJe 2,00 złote. Przy częaten- p _, .. 
powtarzaniu udziela aię ~ahatu. Pny konli:~r■-_ch i ~~niadt •~do~ch ,w_uełkie rabaty eh nr. <- Wijewo, :,,: Wojeiech, ogorzela: Koa, drogeria, Rynek Wielichowo. Dudz,,.lt, 
eopadają. Za telefonicznie pocła.ne ogłoezenia n1epl'Z)'JDl11Jemy edpew1edzialnoeci. KOtlto bt- pi~ltarnia Dubin p. Rawicz: R. Kowalaki. Wnmiawy: Dalaszyńslri Zaborowi l :>ot•dra, 
k- 8-k Lucłewy w Leanie. Konto czekowe: P. K. O. Poznań 203736. Skrytka poczt. , . Rynek ' Mn . .,ła, RyDelc Włoszakowice: Wojtkowiak, piekarnia Swięciechowa 1-..oad,el. 
W razie przeul:ód w zakładzie, apowoclowanych W,ZSZll ■ił,, atraików lub temu podobnych, wy• Krzywiń: Bo • Piłoc;z.vk. Rynek, Osieczna; Szawelski. ulica Leazczyńak a. Buków i ee Górny, 
dawmctwo nie ocłpowiacła za cłoatarczanie pisma a abonenci nie mai1ł prawa do odezltodo..c')aia I Szyrn„ńs\:• picie aro, .. 


